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Nr. 197. — Rok V. Kraków, Sobota 22 lipca 1922 r. Red. naczelny KRZYWY ANTONI 


Spadła w przepaść ; SE TRA Najbardziej WyzyskiWany slan. 


PRACY ŻĄDA OD SEKRETARZY GMINNYCH 

KAŻDY, A WYNAGRODZENIE WYNOSI NAJ. 

WYŻEJ 50066 MKP. MIES, — GŁUCHY RZĄD, 
GŁUSI POSŁOWIE. 

Jednym z najbandziej wyzyskiwanych stanów 
w Polsce, a przedewszystkicm w Małopolsce, 
jest stan sekretarzy gminnych.  Sekretanze 
gminni są tylko z nazwy urzędnikami gminny- 
mi, w rzeczywistości bowiem 90 proc. swoich 
czynności wykonywują oni w t. zw. poruczo- 
nym zakresie działania czyli w interesie rządu. 
Sekretarze eminni stanowią bardzo ważną część 
nietyle organizmu gminnego, ile państwowego. 
| Urzędy gminne zmuszone sg stale do spól- 

praky z wszystkimi urzędami państwowymi, 
Do gnin zwracają się o pomoc urzędową woje- 
wódziiwa, starostwa, sądy, inspektoraty i kasy 
skarbowe, urzędy zdrowia, walki z lnchwą. wła- 
dze wojskowe policyjne, wydziały powiatowe 
itd. Wszywilkie te czynności załatwiać musi se- 
kretarz gmimny, wiadomą bowiiem jest rzerzą. 
że zmaczna część naczelników gmin, a nawet 
wielu burmisjrzów małych miast, jest poprostu 
automataroj do podpisywania wygotowanych z 
-óry przes sekretarza gminnego, pism 

A wladze administracyjne wydawały niejać- 
:okrotnie gminom wprost komiczne połecenia. 

tak np. w roku 1917, poðczas wojny światowej. 

jvkat powiatowy pewnego starostwa polecił 
=zysłikim urzędom gminnym w powiecie, aby 
przeciągu 14 dni pod osobistą odpowiedziął. 
«cią naczelnika i sekretarza gminy, pmaedło- 

lv wykez inrienny kobiet. których mężowie 
ebywają na wojnie, a w szczególności zbada- 

i y, które z tych kobiet znajdują się w stanie 

Cudownem nalcży nazwać ocalenie Sletniej Gabryejli Pemon w jedrej z wiosek połudn. Francyi. Mala odmiennym, w którym miesiącu, które Ślubnie. 


bawiła się w pobliżu przewodów, pa których biegnie napowietrzna kolejka. Dziewczynka zbliżyła się a które nieślutmie! 
zanadw do wozka kolejki, który porwał ją i wlókł kilkadziesiąt metrów. Nad przepaścią Gabryela Podczas przewrotu z końcem r. 1918 czynno- 


straciła siły i spadła z wysokości 50 metrów. Matka, która nadbiegła na krzyk dziewczęcia, mniemała, że P A ; = l 
już straciła dziecko. Z p w sercu zbiegła czeniprędzej w idb wąwozu, spodziewając się znaleść ści. urzędów gminnych byty megos kolosalne: 
zmmiażdżone zwłoki. Jakież było jej zdumienie i radość, gdy ujrzała dziewczynkę żywą. choć nzewnie całe masy poleceń, akólników, zarządzeń admi- 
płaczącą. Gęste krzaki złagodziły upadek j skończyło się tylko na zwichnięciu nogi, Mała dostała na: nistracyjnych, przeważnie chaotycznych. niezro- 
przód klapsa za lekkomyślność, później zaś rozradowana matka obsyvpała ją a i zaniosłe do | zumiałych i sprzecznych z sobą zaiewary kam- 

domu, gdzie ofiara wypadku pod troskliwą pieczą rodzicielska kuruje zwichniętą nóżkę. celarye gminne. Szkretarze gminni padati 
wyrost z przemęczenia, lecz ponosili chętnie i 
w mmałozeniłu te nadłudzkie trudy w ofierze dła 
Ofczyzny. spodziewając się, że Ta im kiedyś to 


s b z wynagrodzi, Lecz jakże ciężko się zawiedli! 
Sekretarze gmmni aczkolwiek, pranvie wyłą- 
E cznie pracują. w interesie rządu. płastmi są przem 


gminy i gmina decyduje o ich pmzyjęciu i od- 
Wszyscy oskarżają się nawzajem. 


prawie. Żadna ustawa państwowa nie normuje 
Warszawa. Nastrój w Səjmie był wczoraj nie. |; Na pytania, skierowane wiczonaj prez wszyst 
t 


ani wysokości ich płac, ani sposobu ich Zaopa- 
4 trzenia w razie niezdolności do pracy lub na 
Słychanie ciężki, Sprawa utworzenie mządu. we- | kich lcaderów klubów sejmowych, jakie są są Spo- 


starość, wogóle losem sekratarzy gminnych wea- 
le się nie zajmuje. Sekretarz gminny mie ma 


opinii b. ią przewodniczących klu“ | say wyjścia z bezdroża, odpowiedzi były różno” zatem żadnej ochrony ze strony prawa, dla nie- 

| panęlattaki zg m punkcie 1 pe. go nic istnieje R-godzinny czas pracy, mię ist- 

O zebraniu się Komisyi Głównej na- | Przedstawiciele stronnictw umiarkow anych ` nieje zaherpieczenie na starość, lub jakikołwiełk 
wet mowy niema. stwierdzili, że dokonane zostało wszystko. aby ' statut pensyjny. mie istnieje ochrona pracy, jed- 


fantego do jego „mamdataryuszy”, rozumiejąc | tworzony zkstał rząd Korfantego i dlatego nie | najgorszego parobka wiejskiego. Egzystencya 
“ widzą zgoła powodu do schodzænña z dotychza- | jego zawisłą jest nieraz od wójta pijanicy į je- 


Mimo, że Naczelnik Państwa odes!al posła Kor- ! przesilenie rządowe wcześnie zlikwidować, że u- | nem słowem położenie jego jest gonszem. niż 


prawdopodobnie przez to Komisyę Główną, lubo 


niewłaściwa droga byłoby skierowanie sprawy ; Sowej swaj podstawy prawnej, | mu podotnych radnycn, Ze Zgroza przychodzi 
Barargu między Naczalnikium Pańsiwa a więk Odpowiedzi przedstawicieli stronnictw kewico | pam wipnost podać do wiadomości publicznej, iż 
Szością Sejmu nı prnum posiedzimia Sejmu. „wych były bardzo chactyczne, wskutak dego, że | najwyższa obecnie płaca sekretalzą gminnego, 
Str 4 stronnictwa lewicowe odbywają wciąż jesze l obarczonego rodziną, wykonującego swój za. 
onnictwa większości są przeciwne narady, z których żadne konkreine wnioski Ju) Í | wód dziesiątki lat, wynosi 5000 marek mieSię. 
zwołaniu Kom'syi G'tównej. propozycye w karniku zlikwidowania  zalarzu | cznie! Wprost wiemzyć Sio nie chec, by fakt ta- 
Ponieważ Uważają, że komisya zrobiła swoje. dc-  prawno-ko-styiłucy nego nie wypłynęły. ki możliwym, był w państwie o demskratvez- 
Sygnując Sandydata na premicra, który dotych. Wynika stąd. że lewica znajduje się w stanie nym mziroju! 


zas nie jast Ckałony. alkOwiem chalcnie n:oże 


Miarą bezmyślnej wprost bezwzelędności tych 
hAsiąyiC ty]ka nrzez głosowanie na plenum Izk;y. 


dezorganizacyi, nie wie, co pOcząć z tem pogwał- | ; ; i 
g y BRE ma władz niech będzie fakt, iż Rada powiatowa w 


cenm konstytuevi. iskiogeo d kovat Naczelnik 


wieza narai ias pezecjwna zasadułezo fun ; 4 pai Białej zażądała znacznej redukcyi płacy pewne- 
(tycoewaniu kamisyi Głównej. cpwiej praw: Państwa, a za któw w znaszaym stopniu: jest go sekretarza gminy. któremu gmina pzzyzna- 
Bor aniu Komisyi Głównej, agartej prawne oma sama (uov odza a. ła na rok 1922 wynagrodzenie w kwocie 30.004 


(Ciąg dalszy na stronicy 2-giaj.) | marek rocznie! 


w 


Sir. 2 


Mimo licznych memoryałów i deputacyi, rząd 
pzócz solennych obietnic, nic dla sprawy sekre. 
tarzy gminnych nie uczynił. Owszem p: zeciw- 
nie począł zwałać na nivh coraz to nowe ciężary 
i obowiązki, 

Na domiar złego kasy skarbowe od przeszło 
roim, ani nie ściągają, ani nie przyjmują z róż- 
nych błakyoh wprost powodów, podatków z 
gmin, tak, us gminy nie mają żadnych wpływów 
piemiężmych z podatków gminnych i Tie sa w 
możności opłacać sekretarzy, który od szerągu 


miesięcy wprost głodem przymierają. lub udają , 


się ma pracę daj kopalii górnośląskich, W mie. 
któwych gminach, jak np. Kluczaąłkowica, od 
przeszło roku pokrywa wydatki gminne mapal- 
mik gminy z własnoj kieszeni, 

Sejm wydał, jak wiadomo, ustawę, mocą któ- 


rej ubezpieczeniu ad wypadków podlegają wszy- ` 


sey pracownicy rolni, Otóù Zaklad ubezpieczeń 
od wypadków we Lwowie, instytucya, która z 
wkładek ubezpieczaniowych osiągnie wprost mi- 
liardowe sumy, nie zewahała się, nie wiadomo 
zmesztą na jakiej podstawie, zwrócić się do wszy- 
stkich gmin z żądaniem sporzadzenia za darmo 
wykazu imiennego wszystkich pracowmików 
rolnych, ilości posiadanego gruntu, bydła, koni, 
maszyn, dawówek itp. 

Druge podobną. ustawę uchwalił Sejm, a mia- 
mowicie ustawę o przymusowem ubezpieczeniu 
badynków od ognia i polecił w niej urzędom 
gminnym przyjmowanie wniosków pobór i ścią- 
ganie składek ubezpieczeniowych itd. Na Za- 
aadizie tej ustawy Polska Dyrekcya Ubezpieczeń 
wzajemnych podobnie, jak popnzednio wspomi- 
niemy Zakład, zwróciła się do wszystkich urzę- 
dów gminnych z poleceniem wykonania powyż- 
szych niezwykle ciężkich czynności, ofiarowując 
mą to „wyjątkowo* wymagrodzenie po 40 ma- 
' rek (I) od jadmego wniosku ubczpieczeniowego 
i po 2 proc od ściągniętych składek! 

Propozycya ia urmaga wprost godności ludz- 
kiej — a jakim wyzyskiem jest to wynagro- 
duenie niech objaśmi proste obliczenie, I tak np. 
w gminie liczącej 300 domostw, trwać musi 
praca nad przyjmowanieu wniosków wraz z 
oszacowaniem i wygotowaniem na czysto przy- 
najmniej 14 dni. Za to otrzyma Urząd gminny 
kwote 12.007 marek, z kwoty tej po 
dyety dla taksatorów przynajmniej 6000 marek, 
koszta korespomdencyt i portorja choćby 500 
manek, wobec czego sekretarzowi za 14-dmiowe 
trudy pozostanie kwota 5500 marek; owe zaś 
2 proc. od sumy udszczonych składek stanowi 
reszcze większy wyzysk sił sekretarza gminy. 
Owe 2 proc. bowiem w najlepszym razie wynieść 


magg rocznie 50.000 marek, po potrąceniu zaś f 


kosztów podwody iza odiwiezienie pieniędzy. 
portorjów, zakupma przyborów. dyet wójtą. rc- 
mumeracyi połicyanta gminnego, pozostanie 
najwyżej kwota 36.000 mik. A więc za tak marną 
kwotę sekretarz gminny prowadzić ma księgi 
i korespondencyę mozolna przez cały boży Tok, 
aby panowie dyrektorzy w asekuracyj ogniowej 
bez trudu bibrzymie swoje płace pobierać mo- 
gi. 

Jest to wyzysk wprost haniebny, a co naj- 
amtutniejsze, że wyaysku tego dopriazozi się 
Rajd! 

Smutnym również jest fakt, 
stronnictw tak awanych 
czych, którzy podczas wyborów do Sejmu za po- 
parcie obiecywali sekretarzom gminnym popro- 
atu złote góry, dzisiaj głuchym: są na wszelkio 
prośby o poparcie w Sajmie ich posiułatów. 

Oto obraz prawdziwego położenia sekretanzy 
amin w Małopolsce. 

m o e 


Projekt podwyżek płat przędaiczych o 40 oror. 


Warszawa, W kołach ministaryalnych pemu- 
szomym. zoia? projekt podwyższenia płac wrzęd- 
niczych o nowych 40 procent. 

Projekt ten ma wpłynąć na jedno z najbliz- 
szych posiedzeń Radv ministrów. 

(Lękamy się jedynie, czy projekt ten zostanie 
szybko załatwiony, jeżeli przesilenie gabineto- 
we będzie przewiekało się w nieskończoność. 
Red.). 


Projekt ordynacyi wyborczej 


że poslowie 


Warszawa. Tel. wż. Komisya konstytucyjna 
przyjęła Ba vozoraje "W porode iin projekt ov- 
dynacyl v ybcrezej do senatu . bez zadnych 
zmian 
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ludowych i robotni- ] 


„GONIEC KRAROWSKI" 


W rozmowach prywatnych posłowie lewicywi 
wyraźnie podxmiślali, że istnieje różnica w zapa: 
uywani: Ar ich, a Naczelnika Parslwa żo kroku 
Naczelnika Państwa całkowicie Oni aprkawaé 
nie moga, ponieważ zdanien ich powinien a był 
oświzdczyć posłowi Karfantwnu. że odmawia nc- 
minacyi jego rządu, ale tylko tymcaastwo i na- 
tychmias, wysłąć awego męża zaułania do Sej- 
mu, aby podjął nowe próby kompromisu o zmia- 
ny w składzie rządą pana Korfantego. 

Oczywisią jest rzeczą, że najważni jszą zmia- 
aq dla lewicy jest zmiana samego pr&miera, któ” 
ky dla niej repteizentuję groźną poliwykę rewkoyi 
i gwalim połitycaaego, Charakterystyozną jest w 
tym wayłędzie rzeczą, żę nawet pisme jużbo lewi- 
„ cowe, jużio zbliżone dio nich, bardzo krytycznie 
| eoeniają wozorajyzy akt Naozelnika Państwa, 

„Kury (t, zw, „czewwony”) płaza wa woza- 
rejszym amtykułe wstępoym, pod tytułem: „Czy 
zołniewa bywa dobrym merom slanu“, ġo Jóaał 
Pilsudski, hędąc żołnisrzem i stojąc na czele 
państwa jako Naczelnik, die jęst i nie może być 
mężem siang, umiejącym budować, utrwalać, cr: 
ganizować, zabezpieczać państwo i zapewniać mu 
korzyści. keg krzywdy owdzej, albowiem. — we- 
dług poglądów ego pówma, — żałnierz nawet 
" sę gdy organizuje, czyni to z myślą z.:iszcza 
nie innej organizacyś". 

„Przegląd Wieczorny”, pismo lewicowe, które 
dotychczas stałe atakowiyło mars alką Sejmu w 
poczuciu bezwładności, w jakiej się znalazła le- 
, wica, odpowiedzialna za prweswlerie, zwnaca się 

we wczorajszym artykule watępnym z zapyta: 

niem do marszałka. czy poczawa się On du obo- 

wiązku szukania dróg wyjścia i utrzymania ró» 

wBowagi Mp i łagodzewia pzeciwieńsiw, 

zapominając, że ta roła należy właściwie wsr:e- 

dzie do Naczełlników państw, pnezydintów, czy 
. monarchów. 

„Kuryer Warszawski“, pisnio nie podejrzane 
o jakikolwiek radykalizm, czy to prawicowy, 
czy lewicowy pisze: „Cala dramatyczność dzi- 
stejsrmj sytuacyi w Polsce tkwi w tem, że wła. 
żełwie nikt mie wie, czego chce główny bohater 
dramatyczny, pan Naozalnik Państwa. Zdaje 
się, że jegu idee polityczne są tak wstrętne, jak 
jego retoryka i jego wiedza prawnicza, 

A tymczasem Kraj znajduje się w stanie a- 
nanchii; uwzędy funkcyonują byle jak, ministe- 


mw 


Numar 187 


| rya prawie, że nie pracują, a nan Witos zaciera 


ręce przypuszczając, że chłopi zapewnie będą 
mu wdzięczni. Myli się tyłka opinia publ czna, 
sądząc. że wszystko to jest bczprzykładne. Tak 
samo tylo w dobie upadku Polski, taki sain to- 
czył sie sd niedzwno ieszcze w republikach 
polardniowo-amarykańskich, 

Twównaość polska wyraża się może jedynie w 
tam, że u nas najgorme przyk'ady idą od samej 
góry.” t 

„POznańSki Przeglę:1 p?ranny*, zbłżony do 
klubu rad ludowych. zamieścił artykuł, ostro 
Kzy.ykujący cdmówiemie przez Nacaclniga Pad 
stwa podpisu neminucyi pang Kowiantego i 
stwierdzający, że ze etanowskiem tem  abóz 
„Putiegledu Porannego“ sołidaryzawać się mie 
może. 

„Kuryer Polskie (lewicowy) omawiając obec- 
ną sytuacyę przesileniową pisze. że in'cyatywa 
powołania rzędu must wyjść od Naczelnika 
Państwa. Winien on bowiem w praktyce okazać 
jak sobde ów rząd równowasci państwowej wyo- 
brata. 

„Rqbotnek" (organ samisi pisze: Na- 
czelnik Państwa ma nistylko formalne prawo 
naie podpisywania nominacyi gabineta p. Kor. 
fantego, ma do tego moralne prawo i moralny, 
obowiazek. W dalszym ciągu pise „Robotnik“: 
Chodzi tu bowiem o mgd wojny domowej. o 
rząd. któwybyv wywołał najcięższe katastrofalne 
przesilenie w państwie, 

„Rzeczpospolita" podaje, że na wczorajszem 
posiedzeniu przedstawicieli wieka ości sejmowej 
stwierdzono, iż dane dotyczące się pezegilania i 


egóimy bavdze niejasny komunikat kanuvelaryi 


cywiłnaj, trudno nwniać za ostateczne ujecie 
urzędowego stanowiska i zamiarów Naczelnika 
Państwa i za dostateczną podstawę do obrad 
na grunoje sejmowym. 

Z tego pobieżnego presigda głosów prasy wi- 
dać najlepiej, jak rozmaicie i niejednokrotnie 
krańcowo zaopatrują się poszczególne stron- 
nietwa na przesilenie wywołane przez Naczel- 
nika Państwa, 

Wszyscy obwiniają się nawzajem, a brak jed- 
mej myśli — jak zlikwiiować najrychlcj prze- 
mk sj odbijające się jakuajfatalniej Ba pań- 

wio. 


Lewica żąda gabinetu centrowego. 


(Teiefonem oa wiasnego koresvondenta). 


Warszawu. W godzinach południowych, a va- 
siępnie powtórnie wieczorem obradował w Sej- 
mie blok stronnictw lswicowyoch, 

Z głosów, ktiro nas doszły. blok ten na ostat- 
niem swem posiadzeniu 


i 


canirowogO, jużio parlamentarnego. |ażto 
poseparjamentarnego, do którego inicyatyn ę 
powinien dać Naczelnik Państwa, 
Kwestya rządu posła Koriantego, wadług blo 
ku lewicowego, powinna być zlikwidowana prz 


| wypowiedział się za utworzeniem gabinetu rezygnacyę g” Korfantego. 


, 


„Bat woli seimu — Kórtaniy nie ztjpnie 18 SWO eÀ MSI. 


| Warszawa. Wediug wiadomości otrmymanyah * więłoszość sejmową zrezygnować nie może, 
ze źródeł miarodajnych, poseł Korfanty już sa- | 
mym faktem pozostawienia pisma nom'nacyj- : 


nego na biurku Nacz. Państwa wyrazil swe 


t przekonajie, że z misyi powierzonej mu przez 


Ietotmie jak zapewniają z kół zbliżonych do 
posła Korfantego, premier Kortanty nie zamie- 
rza. ohecnio zrzec się swego mandatu, zanim 
Seim: mie wypowie się w tej kwestyi. 


Stanowisko Klubu Pracy Konstytucyjnej, 


Chociaż nie widzi zamachu Naczelnika Państwa w jego postępowaniu — 


pozostaje w zespole stronnictw umiarkowanych. 


Warszawa, (Tel, wł), Ze strony stronnictw 
j umiarkowanych zaznaczyła Się pewna różnica 
i poglądów na wczorajszą samowolę Nacz. Pań. 
stwa, a mianowicie Klub Pracy Konstyt, odbył 


| 


wiczoraj dlugie posizdzemie, na którem dyskuto- ' 


wano nad stroną prasową o ohecnej sytuacył. 


| Jak korespondenta Waszego zapewnił jeden z | 


| leaderów tego kiubu, Klub Pracy Konstytucyj- 
| noj mimo, że posiada bardzo poważne zastrze. 
żenia przeciw aktowi Nacz. Państwa, nie może 
dojrzęć w przedwczorajszom postępowaniu. 
właściwie zamachu na koanstyłucyę. 
Gu innego pirzedstawicicia tego klubu dowią- 
duje się. ze Kluh Pracy Konżłytucyjnej 
pragnie zrzucić z seul: odpowiedzialac/ć, ja- 
kg ponosi w zhara«łerza kinno, który dGezy- 
duje o viskis ci łuk mn ujszo si w Seiznie, 
Mimo to pozostaje on w zcsptle stranniciw 
umiaiiowauych, ponieważ sytuacyn iiożyła 


| 
Í 
| 


/ 

się w ten sposóh, że właściwie a centrum mo- 
cenom i jednomyślnem mowy byó nie maże, 
głównie z tego względu, że Zjednoczenie lud.- 
narod. pod przewodniotwem poamła Skuiskiego 
zdecydowanic wystąpiło przeciwko hlokowi 
rewicy. 

Warszawa. W kołach politycznych panuje je- 
<lnomyślne zdanie, że Tezygnacya Neer., Pań- 
stwa zapowiadana pozez niego w początkach 
w formie baraza wyrażnej, potem corez mniej 
jasnej, a ostatnio przy konflikcie z premicrem 
Korfantym w romie bardzo mgiistej, nie dojdzie 
do skutku i Że jest ona tylko groźbą, mające 
zadanie wyłącznie polityczne, a mianowicie od- 
działanie na grupy centrowe, szczególne uf 
Kiub Pracy Konstytucyjnej, które zasawniazo 


i 


pizeciwa sa przesiieniu 


tl anstwa 


na stanowisku Nacz | 


— N—— S2DSLPZAC ID o A | ŻĘ | 


Numer 197 „GONIEC KRAKOWSKI" 


Wykrycie nowych gniazd komunistycznych 
w Polsce. 


Bójka między szpiegami umożliwiła wykrycie organizacyi. — W Warszawie 


wykryto centralny skład bibuły komunistycznej. — Jak komuniści war- 
szawscy korzystają z demonstracyi lewicy przeciw Korfantemu? 


Służha bezpiecieństwa w województwie No- 


wu zakrojona na wielką skalę szpiegowską OT- 
ganizacyę bolszewicką, 

Szajka szpiegów urządziła w Nieświeżu k'wa- 
tere glówna. k 
- Tutaj ściągali ze wszystkich większych miast 
Polski ajenci bolszewiccy, składając swoje wia- 
domuości o dyslokacyi wojsk, zdjęcia fotografi- 
czme, mapy, notatki, 

Specyalnie skonstruowana składnica mel- 
dunkowa, miała za zadanie konirontowamie ze- 
branych wywiadów i już w formie uporządko- 
wanych raportów szpiegowskich wysyłała cały 
materiał do Moskwy. 

Dia ukrycia przed okiem władz swej zbrodmi- 
«czej działalności, organizacya szpiegowska wy- 
Siępowała na zewnątrz jako handlarze skór. 

Przed kilku dniami jednak w siedzibie Kwa- 
teny szpiegowskiej rozlegać się poczęły jakieś 
gwałtowne krzyki, 

Kłótnia przeszła niebawem w bójkę. 

Po chwili jakiś okrwawiony osobnik wyłeciał 
przez drzwi. 

W tym czasie przechodziło koło domu szpie- 
gów dwóch wywiadowców policyi. 

Wieroczyli natychmiast do mieszkania, skąd 
moziegały się owe kmyki, 

Ueoichły one natychmiast. a przebywający w 
mieszkaniu poczęli niszczyć papiery. 

Wymierzone rewolwery wywiadowc jw i ro7- 
(baz „ręce do góry“ położyły kres niszczeniu, jak 
śię za chwilę okazało, niesłychanie kompromi- 
mujących papierów, 

Były to meldunki szpiegowskie. świeżo załą- 
ezone przez przybyłych dwoch agentów bolsze- 
wigkich. 


Bojowe organizacye ruskie. 
Rusini nie przestaji na odnawianiu „Siczy“ tj. 
towarzystw bojowych, ktore wywołały w roku 


| 
| 


1918 napad zbrojny ma Państwo polskie. Poniv- i 


waż „rozkaz“ Trylowskiego, przysłany z Wie- 

dnia, a 

NAKAZUJĄCY SZYBKIE ODNAWIANIE TYCH 
SPISKOWO.BOJOWYCH TOWARZYSTW, 

nie nairafil na żadne przeciwdziałanie woje- 

wódziw i połicyi i ponieważ snereg tych „Siozy” 

powołano do życia — teraz Rusini postanowili 
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Slub w aeroplanie 


Przełożyła z francuskiego 
Marya z Dzieduszyckich Komorowfi.a, 
—000— 

Gdpowiedziała dwoma słowami. 

— Jestem szczęśliwą. 

I oczy ich uśnriechnęły się do siebie . Oczy 
Wilhelma rozbłyskiwały taką jasnością, jakgdy- 
by pnzymiosły z nieba odbicie świata bardriej 

cego i piękniejszogo od wszystkich razem 
świateł ziemskich, 

Na chwilę apuściła Amy powieki,  Olśniona 
fest i oszołomiona... Ziemia wydaje się jej tak 
Dźewchwy'iną. jak kraina mgieł... Sni jeszcze... 

Pelno ludzi... biegają po bozludnej powierzchni, 
wołają coś wszyscy razem, biją brawa, wykrzy- 
kują „niech żyją". radośni są, rozentużyazmo- 
wani... To ludzie Wilhelma, ci co kochają i 
wielbią w nim potężnego ożywiciela nieznanej 
i cichej ich pracy, a może także i ich marzeń... 
Zachwycają się, widząc w %eroplanie nie inży. 
miera Vienol, lecz drobniutką kobiecinę, która 
Przybywa z tak dalka i z tak wysoka i w roz- 
Rredowanii swem, wyciąga ku nim rączęta... 

Wiuruszebi a} i mozczułeni. Jeden wysoki z po” 
między nich nłacze głośe a drugi, starzec, o 
srehrzystyci wlosach, całuje te małe ręozki... 

— Pani Kcerjeau. pani Kewjeau! — powtarzają 


thórem. 


| 
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Na tle sporu o zapłatę Judaszową wybuchły 


spory a potem bójka. która naprowadziła poli- ' 


cyę na trop niikczemnych szpiegów, 

Wszystkich obcenych aresztowano i przewie- 
ziono do Nowogródka. 

Są to: Szpilberg Efraim, Kozak Aleksande: 
Bogacz Jan, Kapel Minkowiez i Niemirowicz Mi- 
chał. 

Znaleziony materyał szpiegowski przedstawia 


się niezwykle interesująco i dał możność *'uż- : 


bie bezpieczenstwa wykryć dalsze nici bolszewi- 
ckiej orzanizacyj szpiegowskiej, 


Ubiegłej nocy służba bezpieczeństwą wykyy- 
la centralny skład bibuly komunis:vcznej w 
Warszawie. 

Właściciel mieszkania został aresztowany. 

Znaleziono 7 pudów druków  holszewiekich. 
Ulokowane były av olbrzymich koszaciń į waliz- 
kach. 

Były to świeże numery pism „Sztandar Ko- 
munizmu*”, „„Czerwońy Sztandar”, „Gromada“ 
pismo dła ludu i masę odezw 


W myśl zarządzen v"ładz rządowych o nedo- 
puszczeniu do wystąpień konrtnistyvc mvch or- 
gana policyi sledczej uwesztowały podczas ma- 
nifestacvi w Warszawie 20 osób. 

Roznzucały one odezwy komunisiycziie oraz 
wznosiły antipaństwow:e okrzyki. 

Ares Low ami przekazani 
śledczemu. 

Oto kto korzysta z manifestacyvi lewicowych 
zarządzonych w Warszawie przeciwko Korfan- 
temu! 


zostaM sędzietfm 


stwonzyć Związek Sieny. zakładając je wszędzie 
manowo. 

Umyślnae taczą tę robote ze swym Sokołem, 
aby nazwa nmiej raziła i taki Zwiąnek sokoło- 
skezówy mMopazuja joz jawnie. Zarazem z temi 
araizycyami sa w związku 

SKATCI RUSCY, 
do których wciągnięto masowo młodzież gimna- 
zyalną — a przodownicy i instruktorzy skau- 
tów są związani z Siczarni. 

Ta robota wyda'a w ostatnich czagach skutki 
zwłaszcza. że organizatorzy, zarówno skautingu, 


A Amy się wydaję, że wołają: „Królowa“, 

Mówią, pytają się... Korjsau odpowńadt im... 
a wszyscy razem trywnfalnie otaczają wielkiyg) 
paka i pioszczą. M0... 

Ktoś zapytuje: 

— Więc pani Kerjean odgadła chyba tę po- 
dróż, boć zakazane przecież było © niej wspomi- 
mac? 

Wilhelm oznajmia: 

— Mówiono o niej, zapewne, zhyt wiele w war- 
szłtatach ... 

Nio chcąc, aby podojrzywano wiernych ludzi. 
Amy odzywa się: 

— Nic powiedzia:o mi nic w Lavallois WH- 
helmie.. ale Janka dala mi do przeczytania twój 
list do mnie.. w razie wypadku... 

Głos jej zadrżał! 

Kerjeau nic na to nie odpowiedzał. Uos pezo- 
lotnego, mieuchwytnego, światło jakieś, a raczej 
płomień, coś jakby jasny z nieba piomum, oświe- 
tlający nagle dziką Skałę, zmiemia i prześstwcza 
twarde jego, opalo:e oblicze... Zdaje Się on Zapo- 
minać. o czem się dowiedział, pisze dwa tlegra' 
my, jeden do pana Patain, drugi do Janki, wydn- 
je różnorodne i szczegółowe polecenia Swoim pod 
władny. 

Jeden z ludzi melduje: 

— Automobil stoi poza temi zuroslami.. Tam- 
tędy prowadzi droga do krajowej szosy, łączącej 
Ajaccio z Bastig.. Come leży na połow.e drori... 

A malutka Amy dalej widzi i słyszy, jakby we 
śnie, oddychając rozkosznie świężymi kłębami 
woni złołojeści, co w nią udemzają... 


Napoleon Wielki rogozulał się, opowiadując, 


Sir, 3 


jak i Siczy, tworzą 
$ "TAJNE ZWIAZKI 


| między sobą, Wlasnie w krótkim okresie cza- 


wysadzono 
Wiszni, 


Su, już po odezwie Trylowskiego, 
domy policy! w Jaworowie i Sadowcj 


Gniazdo w województwie nowogródzkiem. — Kwatera szpiegówska. —  ps!ono kolejową wieżę wadną po wybiszcze- 


niu przedtem wody) w Lubaczowie i t. d.. a we 
Lwowie, gdzie czujność społeczeństwa jest wię- 
ksza, posmarowano przynajmniej na skrzyn- 
kach pooztowych orły polskic czarne farbą i 
mniszozono je w ten spozób, 

Oczywiście te rzeczy dzieją się: 

NIE BEZ WIEDZY GŁÓWNYCH FOLITYKÓW 
RUSKICH, 

ale ponieważ uchodzi to wszystko zwykle bez- 

karmie, tem łatwiej daje się młodzież pchać do 

roboty terorvstycznej w tajnych związkach. 

Bezradność władz wobec tego wszystkiego | 
tolerowanie zarówno takiego skautingu, jak i 
Siczy, przyczynia się do takich przejawów a. 
narchii, a co ważniejsze. ułatwia Rusinom re- 
klamowanie Się za granicą, że tu jest druga IT- 
landya, że mają tu miejsce ciąnłe zamachy i ak- 
ty teroru, 

Czy władre, u zwłasz min. Spraw wewnę- 
trznych i główna komeuda policyi nie są od te- 
go, alby przywrócić tu san prawny i zdusić te- 
row przez zamknięcie toh zwięzków, stanowią- 
cych pokrywkę dla związków tenveh? 


Bolszewicki pogrom żydów 
w Mińsku. 


(SPRZECZKA NA TARGU. - CHŁOPI WYMIE. 

RZAJĄ SOBIE DORAŹNA SPRAWIEDLI. 

WOść. — GRABIENIE SKLEPÓW. — 2 OSOBY 

ZABITE, 6 RANNYCHŁ BOLSZEWICY ZWA. 

LAJA WINE NA „KEONTRREWOLUCYONI. 
STÓW. 

W niedzielę w Mińsku Litewskim mialy maiej- 
sce poważniejsze rozruchy mzeriw-zyklowskie, 
Mianowicie: rano paenticędzy grupa  wiościam, 
przybyłych do miasta, a bandlarzani żydow- 


$ skinii doszło do zatargu na tle sprzedawanego 


ł 


towaru. Wkrótce bójka, majaca charakter po- 
czątkowo lokalny zamienia sie w rozruchy po- 
ważniejsze, przyczen włościanie włęcznie z tłu- 
mem miejskim rzuci się do rozlńjania skle- 
pów. których ozęść rozbito i rograbiomo. W cza- 
sie walk, jakie się wywiązały pomiędzy włościa- 
najni, a ludnością żydowska, zabite zostały ko- 
mnnisiki Liwszyc i Gamuberg, a sześć osób ra- 
niiono, 5 

Rozi uchy przydwały jescze większe rozmiar, 
gdyby nie wkroczenie t zw. specyslniego oddzia- 
łu krasnoarmiejców, Którzy thun rozprószyli. — 
Silne paltwoie. krążace przen cały dzień i noc, 
uniemozłiwiiy powiórzanie się rozruchów. Na- 
stępmego dnia władze sowieckie wydaly odezwe 
do ludności, w której starają się winę zajść ało- 
żyć na „ciemne siły kontirewolucyjne* i unie- 
wiinnić wościan, 


że rozpoznaje Korsykę po wiosennych wonis^h 
złotojeści. taką. jaką się oma unosiła ku niemu 
wraz z falami, gdy się zblira do wybrzeży ro- 
dzinnej wyspy. Maluika Amy będzie również 
pamiętać zapach ten silny i prze ikliwy. przemi- 
ły zapach kwiatowego miodu. który rozeznała w 
ikrzestworzu, wśród lotu wielkiego ptaka, DMa 
niej będzie to zawsze wonią zaczarowanej wy- 
spy. 
- + + . . . . " AK | _ 4 ” s . - ” + 

J teraz. wśród woniejących lasów wiasŝnimn»=n 
lem- kadzidłem. wśród pochyłości. pokrytych 
kwitnęcymi ariodelesanii, umyka szybki automo 
bil ku górom. 

Withelm przytula umiłowaną do swego ser- 
ca.. Qałują sie gwaltownie, szalenie, upojemi mir 
łością, młoldością. śmiercią. którą zwyciężyli i 
życiem, które, jak się im zdaje, zdobyli tamśw 
górze. samołini, pośród nieskończoności... 

— Moja malutka. jedyna Amy. więc tyś czy- 
tała en list... I przyszias do mu... tvś tak po 
Stępiba... tv... 

— Musiałam.. wowec lego. Żeś no chciał zro- 
zumieć,.. 

— Czego» to ja nic chciabbm zrozumieć, uko- 
chana moja? 

Wie on dobrze... kez nigdy jej nie słysnii mó- 
wiącej to.. I słodko. namietnie, ze spugzczone'ni 
powiekami. w ekstazie ostatniego jego pocałun- 
ku, a uśmiechając się już ustami gotoweni do 


: ruwego, którego Oczekuje. mówi ona swym ład- 


nym, krystalicznym głus'kżam: 
— Ale po prostu tego, że cię kocham... że cię 
miłuję nad wazyatka mój mężu!.., 
KONIEC. 
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„GONIEG KRAKOWSKI" 


Co zdziałał „Biały. Krzyż” dla żołnierza 
polskiego. 


Zwalczanie analfabetyzmu. — Opieka nad wdowami, sierotami i repatry- 
antami. — Akcya, ::odna poparcia przez całe społeczensiwo. 
(Wywiaa reaakcyi „Gońca Krakowskiego"). 


(P.) Dzięki uprzejmości ks. Litwini, dyrzkiowa 
krakcwskiago okręgu Białego Krzyża, zebw viš- 
my garść informacyi o powstamóu j działu ności 
tej humanitarnej instytucyi na gruncie caigo 
okręgu knakowskiego. 

Biały Krzyż zoszał zadożony podezas wojny z 
inicyatywy p. Paderewskicj; jest o. instytucyą 
ściśle narodową, w przeciwieństwie do GQeetrwo 
nego Knzyża, którego ideologia jest międizynaro- 
dową; dalsza różnica między temi dwoma insty- 
tucyami leży w ioh odmiennej dział ulności. pror 
wszy bowiem zajmuje Się łołnierz:m zdrowym, 
niosęc mu pomoc musulną i materyalną, drugi 
zajmują: się wyłącznie żołnierzem rannym i cho- 
rym. 

Zupełnie więc jest zwozumiałem. że o wiele 
Szersze pole do działania otwiera gię przed Bia- 
łym Krzyżem w czasie pokojowym; przedewsz;- 
stkiem w akcyi kultunalno-oświatowej. Akcya ta 
jest nakreślona na caly szereg lat aż do czasu 


zupałnej poprawy naszzgo szkolnictwa i usuaię- | 


cia amalfśbetyzmu w naszem społeczeńsuwie. Wy 


atarczy tylko nadmierić, że w garnizonie krakow 
skim, rekrutującym się z żołnierzy, pochodzą- 
cych z kresów wschodnich, jast 70 prccent anal- 
fakełów, Powianiśmy wszelkiemi siłami poprzeć 
zamiary Białego Krzyża zainicyowania kursów 
dla analfabetów, które będą otworzone w każdem 
mioście, gdz ist garniwn wojskowy. Kosata 
tych kursów będa <losięzać roomie 50 milionów 
marek. 

Penadto opiewuje się Biały Kwzyż rzpatryan- 
tami, wdowami i sierotami po poległych, dając 


im tymczasowo mieszkanie w świażo o.wart:m | 


Schronisku dla repatryantów przy ul. Kamien- 
nej i rozdając bieliznę i ciepłą strawę, Scbnani- 
sko to, przerobione z baraków wojskowych, jest 
urządzone według wszcikich wymogów hygieny, 
posiada bowiem umywalnie. pralnie i t. d 

Całe społeczeństwo powinno być wdzięczne 
Białemu Krzyżowi za tę oichą, a tak owocną 
pracę, prowadzoną bez sztucznej tuzinkowej re 
klamy. 


| , 


Do ceny towaru dopisz 31'+%b na koszty 


głupoty socyalnej. 


Czytamy w „Gazecie Poznańskiej" poniższy 
znakomity opis złośliwaj plagi biurokratycznej. 
podkogpującej nasze życie gospodarcze. 


gkamemtacyi życia ekonomicznego, 
śmy o jedną trzecią bogatsi! 

Oto co pisze „Gazeta”: 

Jedna v tutejszych hurtowni zaopatruje się w 
towary zagruniczne przez Gdańsk. Ponieważ fir- 
my zagraniczne kredytu do Potski nie udzielają, 
są kupycy bez wyjątku zobowiązani naprzód to- 
wer płaczć w walucie zagranicznej, jak w dola- 
rach, funtach seterlingów, guldemach holender- 
skich i t. p., których wartość zależna jest od 
spadku lub zwyżki wartości marki polskiej i 
memieckiej. 

O fe więc termin dostawy odbywa się prawi- 
dowo, tj. w kiku lub kilkunastu dniach, a wa- 
luta æagraniczna Stała niżej, kalkuluje się towar 
korzystniej. Tranaport kolejowy towarów w 
Polsce odbywa silę jednakże na ogół żóbwim Kro- 


to byliby- 


kiem, a w ten sposób gotówka zapłacona za to- ; 
war unieruchomiony przez tygodnie, a nawet | 


miesiace jest raciągmąć kredyt bankowy po dro- 
gim procencie — przedraża już towar i to ma- 
amje, 

W tym wypadku ponosi wine, kolej i tylko 


Przed. niedawnym czasem np. otrzymała pew- 
ma hrtejsza hurtownia 1 wagon artykułów epo- 
żywozych z Gdańska. Ów wagon wysłany z 
Gdańska w dniu 29. 4. 22 r. nadszedł do I'wowa 
26. 5. trwało to więc 27 dni. Po nadejściu okaza- 
ło się, że wagon został w drodze okradziony czę- 
ściowo, trzeba było więc zwołać komisyę kolejo- 
wą, która urzędowo brak towarów stwierdzi. Tu 


| zaczgły się znowu trudności, trwało bowiem 
'"Gatery dni, nim przyszli urzędnicy kolejowi 


/ stwierdzić braki ukradzionych towarów; na cle 
Gdyby nie te wszystkie szykany i niewole ro- , 


zaś wymawiano się, że za mało unzędników u- 
uzęduje i trwała ta manipułacya dalsze trzy dni, 
razem 7 dni, czyli że sam transport z Gdańskie- 
; g0 dworca do magazynu hurtowni we Lwowie 
` trwał 34 dni. Za cały czas postoju (7 dni) mu. 
siała hurtownia zapłacić postojowe i akwi- 


demcye za opóźnienie odbioru, który powstał z 


winy li tylko urzędu kolejowego i celnego. 
Rachunek przedstawia się następująco: 
Koszty akscydencyjne i postojowe 135652.50 mk, 


Odprawa celna j koszty celne 10172— mk. 
; Cio 1321525— mik. 
| Koszty mamipułacyi celnej p6430.— mk, 

Fracht 254345.— mk. 

Koszty spedytovskie i zwózka 22316.— mk. 

Akcyza miejska 52000.— mk, 

Stemple pp. 3500.— mk. 

Rachunek towarów 5809143.— mk. 


razem  1635024,— mk. 
! Z powyższego wynika, że na towary gpożyw- 
oze, które kosztują w Gdańsku licząc 14 m. po- 
skich na 1 m, niem.) 50809143 mkp. dochodzi 
| kosztów powyżej oznaczonych 1825881 misp. — 
| czyli 31 1 pół+procent. 
| Niie zostały tu uwzględnione od ma~ 
| pamód zapłaconej gotówki w ilości mkp, 5809143 
| za czas od 10. 4. do 2. 6, — za 53 dni po procen- 
cie bankowym £ procent miesięcznie, co powięjk- 
| szyłoby koszty o całe 3 procent. 
Takich przypadków możnaby naliczyć w Pol- 
ace kilkaset, a może i nawet tysiące tygodnio- 
wo. 


Katastrofalny brak wagonów 
na kolejach w Małopolsce. 


SKUTKIEM STOSOWANIA SYSTEMU PE- 

TERSBURSKIEGO W JEDNYCH DYRERKCYACH 

NADMIAR WAGONÓW, W INNYCH BRAK. —. 

WAGONY STOJA W DYREKCYACH NIEKTÓ. 

RYCH MIESIĄCAMI BEZ UŻYTKU! — STRA- 

TY PONOSI KUPIECTWO I SKARB PAŃ. 
STWA! 

Kolejowa gospodarka wagonowa whedy jest 
dohra, gdy wagony pod załadowanie towarów są 
punkinalnie podstawiane, a załadowane wago- 
nv przewożone są Szybko, tak ażeby jak najry- 
chlej mogły być użyte ponownie. 

Celem recyonalnago wyzyskania wagonów 
istnieją przy zamządach kolei specyalne urzędy 
wagonowie, majyce za zadanie dysponować wa- 
gonarni stosownie do zapotrzebowania. 

I polskie kolaje państevowe posiadają również 
iaki duyspazytorski urzad wagonowy w Warsza 


|wie. Zasada gospodarki wagonowej jest jednak 
. w Polsce błędna ; pozostawia wiele do życzenia. 
Błąd w gospodarce wagonowej na polskich 
kolejach polega na tem, że park wagoRowy pol- 
ski nie tworzy jednaj wielkiej całości, dostępnej 
dla wszystkich okręgów dyrekcyjnych i że nie- 
potrzebne chwilowo wagony w jednym okręgu 
nie mogą być odesłane do innego okręgu, albo. 
wiem w Polsce każda dyrekcya kolej. ma pzy- 
znamy pewien stały kontyngent wagonów. Je- 
_ żeli przydzielone jej wagony nie znajdują zapo- 
trmebowamia i stoją bezczynnie, nie wolno ich 
odesłać do użytku innej dyrekcyf, 
bezczynność trwała całe tygodnie! 
Jest to system gospodarki przeszczepiony z 
kolej rosyjskich. Był on może dobry w Rosyli, 
która nie wysyłała nigdy swoich wagonów za 
gramicę i nie czekała na ich powrót, W Polsce 
system taki okazał się nie praktycznym i dy- 
rekcye stykające się z zagranicą į wysylaj, ce 
wagony zagranicę cierpią stale na brak wago- 
nów. Dyrekcya krakowska odaauwa w pierw- 
-zym rzędzie skutki tej gospodarki wagonowej 


ł 


ohoóby ta l 
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"h częstokroć nie można się tutaj doczekać do- 
! stawioniąa wagonu pod załadowanie. Natomiast 
na liniach okręgu warszawskiego widzi się cię- 
gie setki wagonów próżnych. 
Ruch towarowy w Małopolsce wzrasła z dniem 
| każdym. Szczególniej obecnie, kiedy taryfy ko- 
lcjowe mają być podwyższone, każdy chaiałby 
wysłać swój towar za niższą opłatą. Brak wa- 
gonów stoi jednak temu na przeszkodzie. Odbija 
on się także niokorzystnic w stosunkach han- 
dlowych z zagranicą. Znany nam jest wypadek. 
gdzie zarwano umowę o dosławę 100 wagonów 
drzewa z Malopolski do Francyi, bo kolej do- 
stawi a w dłuższym oknasie czasu zaledwie 4 wa 
gony pod to direwo. A że było ono handzo po- 
trzebne, zakupiono je u Czechów, gdzie gospo- 
darka wagomowa nie wzoruje się na zasadach 
į peterspurskich. 
| Cs najwyższy, aby i w Palsce gospodarka 
' wagonowa oparla sią na wzorach europejskich. 
Jeżeli bezczynnie stojące wagony na siacyach 
| okręgu warszawskiego nie zostaną skierowane 
| tam, gd ie nogą być natychmiast do załadowa- 
nia użyte, to postaramy Się ilość tych próżnuja- 
| cych wagonów publicznie ogłosić, 
Czyż w tych warunkach można dziwić się, że 
w Polsce istnieje deficyt koiojowy, skoro pól- 
skie kolcje posładają wanony poto, aby stały 
próżne nawet całymi miesi-cami 


Napady Litwinów w pasie 
neutralnym. 


MORDUJĄ LUDNOŚĆ POLSKA I PODPALAJA! 
| „Dziennik Wiłeński* donosi, że w nocy z dnia 
| 16 na 17 lipca reyularny oddział wojska litew- 
skiego otoczył wieś Dowgiendzszuki w pasie neu 
tnalnym. w okolicy Trok. Żolmierze litewacy ne- 
padłi ma posiadłość gajowego, okrążyti zabudo- 
wania, poczem podpalili budynki mieszkalne, 
stajnie i stodoły, Litwini mordowali kańdepe, 
kto próbował umk'ąć z pelacych się domów. 
Liczba ofiar dosięga kilkunaatu osób i nie jemt 
jeszcze na razie ustalona. 


Miasta amerykańskie dla Polski 


Donosiliśmy niedawno o zainicycwanej z Nawego 
Jorku akcyi wielkich miast amerykańskich ra polu 
zwalczania epidemii w Polsce. Jak dalece rzacz była 
pojęta na seryo, dowod fakt, że już w najbliższych 
dniach przybywe do Warszawy dyrektor ałużby 
zdrowia w Nowym Jorku, p. Royal $. Copeland, ces 
lem porozumienia się z władzami polaskiemi co do 
planu i środków wałki z chorobami zakaźnemi 


Walka z chorobami 
w Stanach Zjednoczonych. 


Stany Zjednoczone rozpoczały bezwzgledną, celo« 
wo zorganizowaną i prowadzonę walkę z choro» 
bami wenerycznemi, jedną z najstraszniejszych klęsk 
społecznych. 

Do walki z mimi powołano przed dwoma laty 
specyalny komitet centralny, który podjął z jednej 
strony szeroką akcyę propagandystyczną, przestrz% 
gając społeczeństwo przed chorobami weneryczz.em) 
z drugiej zaś strony podjął się leczenia chorych. 

Przedewszystkiem zamknięto w całych Stanach 
domy publiczne, założono 427 klinik dla chorych 
wenerycznie i szereg stacyi kwarantar.nowych, dla 
dotkniętych nieuleczalnymi tymi chorobami, niebec: 
piecznymi dla otoczenia. 

Do walki zorganizowano 60 tysięcy lekarzy, 28 ty: 
sięcy aptekarzy zobowiązag.o do odmawiania chorym 
wydawania leków bez polecenia lekarzy, by w ten 
sposób przeszkodzić szkodliwym  samoleczeniom. 
Przeszło 19 tysięcy dzienników nie przyjmuje do 
browolnie ogłoszeń zachwalających takie samodziel: 
ne leczenie. 

Urządzono 13 tysięcy wykładów i 3.600 przedsta 
wień kinowych, objaśniających grozę niebezpieczeń: 
stwa, wykładom tym przysłuchiwało się półtora mis 
liona ludzi. 

Założono wreszcie 827 klinik dla chorych wene: 
rycznych, a przez klinik, te przeszło w owych dwóch 
latach 185 tysięcy chorych. 41 tysięcy chorych ule: 
czono zupełnie. Chorych, którzy z jakichkolwiek por 
wodów musieli przerwać leczenie w szpiialach ods 
wiedzali specain, lekarze w domu, którzy też równo: 
cześr.ie badali į człą rodzinę chorego. 

W ten sposób Stany zwalczają tego nieubłaganego 
wroga ludzkości, jakim są choroby weneryczne. 
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Zastępcy wojewodów. 


Munisteryum spwiw wewnęinznych wystąpiło 
do Rady Miniswów z projektem stworzenia in- 
stytucyvi Stałych zastępców wojewodów. 

Zastępeami wojewodów mają być w myśl puo 
jektu powyzszego naczelniev jednego z wydzia- 
łów Ministowstwa sj4aw wewnętrznych, którym 
minister spraw wewrotrzaych na wniosek woje- 
wody powierzy sprawowanie (ych funksyj z ty: 
tulem wie?-wojtwetów. 

Projekt ministeryum spraw wewnętrznych jest 


| 


zupelnie słuszny, gdyż wojewoda przy pomocy 
tylko naczelników departamentów nie jest w 
stame sprostać swym odpowietil lałnvm obowiąz 
kom. 

W każdem województwie winien być unzedmik, 
któryby w czasie nieobecności lub choroby wo: 
jewody mógł go zastąpić, będąc odpowiednio ob- 
zmajozmionym z tokiem spraw, załaświanych 
przez województwo. 


Erotycznie zboczony morderca kobiet, 


popełnił samobójstwo... 


Obawiaiąc się śmierci, 


Przed sądem berlińskim stuwał niudawno mor- 
demca tej miary, ze najbardziej doświadczonemu 
juryście. mającemu wciąż do czynienia zie zbro- 
dniarzama i pizestęąwajni, musiały Stanąć włosy 
na głowie, gdy zapoznał się z kartą zbrodni, por 
pelnionych pawi tego majwickszego zbrodnia” 
rza. 

Jest to indywiduum zboczone na tie elotycz- 
nem. Alkoholik dmedwczny. w którego życiu 
truoizua alkoholowa odegra zawsze decyidiu- 
jacą rolę, Kupiec Grossmann był synem nato- 
fowego pijaka, więc siostra jego była idnotkę, 
dwaj bracia chorzy umysłowo, zaś oskarżony © 
zamordowanie szerugu kobiet, Gros<mann, był 
26 razy karany Sądownie, przyczem skazany był 
na kilkunastełot ie więzienie za zbrodnię tego 
rodzaju. jak zgwaleenie 12-letniej dizi weze niki, 
oraz za gwalt dokonany na 4 i pół letniej dziew- 
czymce. która mnarła w parę dni potem. jako o: 
fiana dzikiej namięłności oblaka" cgo zbrodnia- 
rza. 

Jak się to stało, m to zboczone, chowe i dzie- 
dziczniie obciążone indywiduum. żyło swobodnie 
we wschodmch dwielnicach Berlina, pop:łniając 
delsze zbrodnie. pozostanie tajemuicą państwa 
niemieckiego ładu i porządku. 

Pewnego jednak dnia stanął wreszcie Gross 
mann przed sądem. oskarżony o wyrafinowame 
zamordowanie sporesu kobiet, Brzydki, odpy- 
chający, lysy. kulejący człowiek stanął przed 
sędziami przysięgłymi. 

Nie zdołano ustalić, ile kobiar pudło ostatnio 
ofiarą tego ohydnero zbrodniarza. Stwiendyono 
tylko, że trzy ofiary sprzątnął On podstępnie m 
świata, 

Leta altana w wiHi za miastem i umeblowany 
pokój na ozwartem piętrze Lamgevstrasze w Ber- 
linie, oto był tern, na knórym rozegrały się wszy 


į stkie sadystyczne owgie tego bezqwzy kładnegwo o 


błąkańca. 

Groasmann wywierał na swe ofiary wpływ 
dziwnie demoniczny, iż żadna z nich nie śmrała 
go zadenuncyować przed połicyą, mimo, że sze- 
reg kobiet póżniej po jego aresztowamiu zezna- 
wało, iż widziały u Grossmanna Skrwawione su 


knie kobiece, pokrwawioną bieliznę, którą z jego * 


polecenia prać musiały, widziały krwawe ślady 
w pokoju i wuły na sobie zbrolniczy instynkt 
mondency. 

A gdy swiadkowie to zeznawali w sądzie, mor- 
darca z uśmiechem na ustach oświadczył. że iył 
on + kochał „modnie”, a nie popełnił momderstwa. 
a tylko zachodził tu wypadek nagłej śmserci 

Sposób zdobywania masowo kobiet pizaz tego 
zwyradniałego erotomana, był dość prymitywiiy 
i przypominający niaco muekxty  frarcuskiego 
Landru. Poznawsry jakąś kobietę. angażował ją 
do shabic, jako gospodymię. obiecując wysokie 
wynagrozmie. Czesto ządytywał podczis oma- 
wkallia warunków, w sposób ałowrogi, pod for 
mą żamtu: „Czy będzie mógł ją udasić?* 

Procis Grossmanna stał się niezwykłą sonaa- 
cią Berlina. Powołano najwybitrmejszych pey- 
chiatuów, którzy stwierdzili, że zbrodnie, qpopeł- 
nime przeł Grosamanna, są czemś, czego jeszowe 
nie notowała kryminałogia i psychiatry. 

Procee toczył ste pey zamkniętych drzwiach 
i było pewnem, że zbrodniarz Skazany zostarwe 
na. karę śmierci. 

Ale Grorsjtnann nie czekał losu sSwiego sobo- 
wori Landru, lecz skorzystał z małego haka. 
na którym zawieszone były drobiazgi i zawiązar 
wszy na nim petlice z mocdartej bielizny, powie- 
Sił Się. 

Samobójca był tak ostrożny w swem dztała- 
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Polska straż nad Bałłykięm. 


Po wielu wickach rareszcie odzyskała Polska swój 
stan posiadańia nad morzem, na ktorem niegdyś 
powiewała jej bandera. Obecnie tworzą się podstac 
wy przyszler marynarki poiskioj handlowej i wojen: 
nej, której zaczątki już istuicią za punkt oparcia 
mając Puck i Gdynię. 
Bycina nasza przedstawia dwu żołnierzy polskich, 
ktorzy z bronia w rękn polna zaszczytną służbę — 
suaz nad Balts kiem, 


| SE la — | 
Jak pracuią organizacye wojskowe, 


Berlin, PAT). Donoszą z Wrocławia: Rewizya 
dokonana u przedstawicieli stowarzyszenia 
Hochschul Ryngeas. dała obfity maieryał doty- 
ciący Orgunizacyi togo związku tajnego. Okazu- 
je się, że od ubiegłej jesieni aż do obecnego 
lata odbywały się w okolicach Kładzka ćwicze. 


,mia wojskowe pod kierownictwom siedmiu do- 


wódców, znaislujacyci sio olicenie pod sądem. 
Członkami organizacyi byli przeważnie studenci 
i nauczyciele, którzy czę<iowo byli także człoQ- 
kami  organizacy: „Deutscher Volksachutz" i 
„leutscher Trut ioui" i Związku robotniczego 
Rossbach“. Oryanizacye wymienione były s9. 


; śle wojskowe. Zajmcwano się stiwclanian do 
oelu, ćwiczeniami z karabinami maszynowymi 


| 


. ofazymała uzędowe rawiadomienic 


niu. że dziurkę od klucza zasłonił gazatą aby ' 


go strażnik rie dojrzał, 


„Kim byli mordercy Rathenau 'a. 


Inżynier i oficer marynarki sprawcami mordu, — Tajemniczy goście w opustosza- 
łym zamku. — Romantyczna pogoń w ruinach zamkowych. — Samobójstwo 
zaciekiych monarchistów. 


Berlin. (PAT). Sprawcy zamachu na Rathe- 
naua, którzy wczoraj odebrali sobie życie na 
zamku Saaleck koło miejscowości  kąpiełowiej 
Koesom w Saksonii. nazywali się Herman Fi. 
cher i Erwin Kern, Pierwszy z nich był inży- 
nierem. drugi pomrcznitienm marynarki w Te- 
zorwie. Omi to właśnie hyli tymi z pośró:l ma- 
wow zamachu, którzy dali strzały z rewel- 
werów do Rathenana, 

O ich pobycie w Koesen dowiedziała się poli- 
cya już w ozwartek przedpołudniem i jaklkal- 
wiek zrazu informacyom nie dowierzano, jed- 
nak wszczęto dochodzenia. Naprowaldziły one 
mą ślad sprawców w zamku Saaleck. Stwier- 
dzono mianowicie, zc mimo, iż wiłaśściciel zam- 
ku, literai dr Stein. wnaz z młodą żoną ad dhuż- 
szego czasu zmaiduje się w podróży, to jednak 
zamek jest zam my przez oBoby. 
Wprawdzie nie widywano nikogo wychodzące- 
go z zamku. jednakże światło z okien zamku 
zumadzało obecność ludzi. Policya wysłała ki- 
kunastu urzędników kryminalnych, kitłónay roz- 


PodburzająrenatryantówprzeciwPolsce 


Warszawa, (PAT) Chargo d'affaires polski w 
Chankowie Berenson wręczył zasiępcy komiga- 
na ludowego dla spraw zagr. Jakowdewowi pès- 
mo, w kterem protestuje przeciw temu. że a- 
rzędnicy sowieccy na wiecu Specyalnie zorga- 
nizowanym napadali na rząd polski, podburzali 


repatrynntów i radzili im. by nie wracali do 


poczęli badania we wsi, Sprawcy widocznie do- 
wiedzieli sie o tem, albowiem ukryli się we wie- 
ży ruin zamkowych, Urzędnicy kryminalni u- 
dali się do wieży, zastali jednakże drzwi zam- 
knięte na sime zamki, musiełi więc wrócić po 
namzędzia ślusarskie. Gdy wieczorem uraędnicy 
kryminalni powrócili do wieży, spostrzegł obu 
mężczyzm na murach wieży; wznosili omi okizy- 
ki na oześć kapitana Erhardta oraz wołali, iż 
umra za «woje ideały. Gdy policya wyważyła 
drzwi prowatłzące do wiezy. padły dwa strzały. 
Obaj sprawcy odebrali sobie życie strzałami re- 
wotwerowymi w ołowę. 

Właściciel Banku dr Stein je podejrzany o 
wapółwinę é został areantowany precz berlinuką 
połicyę. Stwienizono dalej, ie sprawcy mondu 
nuż pwed pawybyciem policyi kryminalnej poro- 
munięwałi się telofonicznię z grsebywającemi w 
Monachium osobami zamiesemi, które im mia- 
ły dosiarowyć pieniędzy į paszportów, ceiem u- 
łatwiemią ucieczki do Czechosłowacyi. 


Polski, gdzie penuje rząd burzuazyjny. Takic 
podbujzanie rópatrvaniów. przeciw ich prawo- 
witomu nzędowi stoi w rużącej Sp"rzeczności / 


' zapewnieniami Komisarza lutowego o lojaluam 


wykonaniu traktatu. Nota wyraża nadzicję. te 
Lędzie zarządzone dochodzenie oclam ukarania 
winnych urzędników. 


i 


it. p. Orgunizacyc były 
wnalez, 


firmwarsowane 1 4- 


} 
| Niemcy zapłacili 32 miliardy. 


Paryż. PAT. Pojradio!, Komrsya odazkodowań 
od rządu 
niemieckiego, o przekazaniu w dnia 15 tm. sa. 
my 32 miliardów marek w złocie. Rzad niemie- 
eki zawiadomił, że stosownie do żvezenia rządu 
francuskiego układ wieshadcliski wejdzie w ży- 
cie dania ZU iun, 


Zaburzenia w Pekinie. 


Donoszą z Pekinu, że tłum złożony z kilkuset 
przeciwnikow rządu, wtargnął do sali posie- 
dzień Rady Ministrów i zagroził śmiercią prere- 
sowi gabinetu oraz rozpałził wszystkich cbe- 
mych ministrów, Jeden z nich został ranny. 


L. George każe płacić Francji. 


Londyn PAT). „Times" podaje: Kryzys Te- 
paracyjny zaostrzył się, Zdaje Się, «ż Lloyd 
G<corg> wypowie się przeciwko zrzeczeniu sie 
przez Anglię sam, jakie Francya jest jej win. 
ma. Postanowienie to ma obowiązywać aż do 
caan gdy Francya zmieni swoje postanowienie 
w kwostvi odszkodowań. Konrsgya neparacyjna 
— mówi dalej „Times“ ma obecnie w swo- 
jem łonie dwie partye stojące przeciw sobie. 
Angiciska jest za ntoratoryum, gdy tymczasem 
dramcuska życzy sobie ustalenia faktu, z Niem- 
cy nie chcą wypeinic zobowiązań, z czego, jej 
ałaniem, należy wycięgnąć komsekwencye 


Wojska. rządu irlandzkiego 
zwyciężają. 


Dublin. (PAT) Wojska wolnego parwiwa zajel sze: 
reg nowych pozycyt republikańskich. 

Zaloga possiadcza miejscowości Dugdaik w hrabe 
atwie Louth zosiała znionacka zaatakowana przez 
wojska rządowe. Miasto zostało otoczone, u wszyst: 
kie pozycye mieszkańców zdobyte przwin boz prze: 
lewn krwi. 300 pewetanców dostalo się do niewoli. 

Rząd prowizoryczny wolnego połiszww irzandykio= 
U wystosował da weisk rzadowsyci orodzie, w któ: 
rem podkresia, że rząd wulezy coem  uzyskaria 
prawa swobodnego wyrażenia woli namdu. orz 
danin narodowi irlandykiemu (zo wszystkiego, co 
zdoła mu Zapewni” poszanowiunie calego świata. 
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Mąż dwu żon i 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


syn dwu matek. 


Niezwykła przygoda inwalidy włoskiego. 


Niecodzienr:.a istotnie historya zdarzyła się pes ! niem, spotkał przechodząc 


wnemu inwalidzic włoskiemu, który na wojnie 
stracił słuch i mowę. Oto dwie matki zgłosiły do 
niego protonsye jako do swego syna, a niedawno 
znalazła sie pewna młoda kobieta, ktora uważu go 


za swego męża, chociaż głuchoriemy wszedł osta- | 


tnio w związki małżeńskie i jest prawnym mał 
żonkiem kogo innego. 

Bohater tej mezwykłej przygody. 
Fernaro,. pozyskał pierwszą matkę podczas kiedy 
przebywał w Turynie, lecząc się w szpitalu 
skowym. Przybrana matka zabrała przybranego Sy: 


nazwiskiema 


na do siebie rna prowiLcyę. gdzie Fernaro poznan? 


milutk:; panienkę. klórą niebawem poślubił, 
Przed kiku driami szczęśliwy ulubieni? cie» 
szący się mimo swego kalectwa wielkiem powudze- 


a 
Odkrycia naukowe. 
METODA UODPORNIANIA NA CHOROBY. — 
KGKLUSZ MOŻE BYĆ ULECZONY W TYGO. 
DNIU, — WPŁYW PLAM SŁONECZNYCH NA 
a ZDROWIE. 

Lekarze francuscy dukonali doświadczeń z no” 
wą metodą, skuteczniejszą od dotychczasowej. 
uodporniania pizeciwko  tyfusowi, cholewze i 
dysenteryi. Metoda polega na połykańini szcze- 
pionek, zamiast dotychczasowego mastrzykiwa- 
nia. W miejscowości. nawiedzonej tyfussm, Sto 
sowanie dawnej metody dało na 54 osoby 50 wy- 


ulicą starszą 
która na jego widok podniosła ręce do gór! 
częła wołać uradowanym głosem: 


pame, 


— Synu mój, najukochańszy mój synu, v.reszcie 
cię odnalazłam! 

Była to niejaka pani Romani z Santa Fiore. — 
Erergiczna matka sprowadziła jako świadka swoją 
synową i poślubioną dawniej żonę Feraara i oto 
biedny inwalida znalazł się w podwójnoj swojej ro: 


dzinie. Miał mmanowicie przy sobie dwie żony i 
woj: | dwie matki. 
Co robić w takiem położeniu? 
Nioszczęśliwy szczęśliwie wyraził tylko skremr'e 


| Życzenie, ty pozwolono mu wrócić z powrot do 


sanatoryum. rezygnując w ten sposób doirowvinie 
z szerokich swoich koligacyi. 


usunięty w przeciągu mocałych 10 dni, w każ- 
dym zas wypadku został wyleczony w okresie, 
niepnzekraczającym trzech tygodmi. 

* 

(L) Ultarło się z dawiem dawna zdamóń, że pla 
my ma słońcu wywierają dość silny wpływ na 
temipematurę i pogodę, na okresy posuchy i wil- 
goci. jest to jednak opinia niepewna. któnej do- 
tad nie stwierdzono. A oto tymczaszm uczeni 
francuscy Vallot, Sardou i Faure w komunika 
cie wysłanym do paryskiej Akademii medycmej 
stawiają nową lezę, oparta podobno na nader 
ciekawych obserwacyach: przypisują oni plamom 


zachorowania, gdy tymczasem na 1236 | Słonecznym wpływy jeszcze rozleglejsz”, twier- 


osób, u których zastosowano nową metodą. lioz- 
be. zasłabnięć wyniosła tylko 2, 
a 


G.) Jeden z francuskich lekarzy, człomek fa 


dząc, żę plamy owe oddziaływują na pewze chro 
niœme choroby serca, wątroby, systemu nerwo- 
wego i pogarszają wypadki tych chorób. 

W laboratoryum fizyolow'cznem Obserwato” 


kulteru medycznego w Lille, donióst paryskiej ryum na Mont Blanc robiono study:a na 237 cho- 


Akademii medycyny o ndczwykle dodatnich re- 
zultatach, jakie przyniosła mu nowa, stosowana 
przezeń, metoda leczenia kokluszu. 

Przykra ta, bo przewlekła ogromnie chomcha, 
mawiedra, jak wiadomo, szczególnie dzieci, Nowa 
kumacya polega na tem: chorych izoluje się eba- 
Tannie, oddzielając jedno łóżko od dmugiego dre 
wnianemi ściankami. Nad każdem łóżkiem zwi- 


Z TEATRU „BAGATELA“. 
-r EECÓEERG 


` CAREWICZ. 


rych i ekonsłatowano, że w większej ilości wy- 


padków akres plam słonecznych schodzi się z i 


1 dz į 


; czas trwania jakiegokolv ueis 
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wystepowaniem ostrych ataków bólu u chorych, 
przeciwnie zaś okresy uspokojenia się bólów, 
zaobserwowane u chorych wypadają równocze: 
Śnie z okresem, w którym niema plam na słoń- 
cu. 


CZAS BIEGNIE SZYBCIEJ NA ZIEMI, 
NIŻ NA SŁOŃCU, 

0.) Fizyk obserwatoryum w Mieudon pod Pa- 
ryżem dokonań ciekawego cdkrycia; * badając 
światło słomeczne doszedł do rezultatów, które 
potwierdzają jedną z najd iwntejszych Konse- 
kwsencyi teoryi Einsteina. 

O ile teorya ta jest prawdziwą, to czas upły- 
wa podobno 'amiej szybko w tych punktach 
wszechświata, które mają iutenzywuniejszy cię- 
żar; wynika z tego, że czas trwania wahań da- 
nego zegara czy też czas trwania wibracyi ato- 
mu chemie mego powinny być w tych własnie 
punktach dłućsze. Otóż ciężar jest 27 razy iu- 
tenzywniejszy na powierzchni słorica, niz na 
ziemi. Z drugij strony badając przez spektros- 
kop światło wydane n. p. pzez żelazo, można 
poznać czas trwania wibracyi jego atomów. Je- 
zeli pmiewidywania Einsteina są sluszne, atoniy 
te drgają powolniej na słońcu niż na ziemi. 

Zdaje sią więc teraz rmwzą dowiedzioną. że 
zjawiska jom 
mniejszy na powierzchni planet lekkich, niż na 
plametach bardziej „masywnych“, 


UWAGI! 


LATAJĄCE KROWY. Jedno z pism warszawskich 
donosząc o huraganie, jaki nawiedził w ostatnich 
dniach okolice Piotrkowa, pisze: „Huragan zmiótl 
wszystkie dachy zabudowań ı unosił w powietrze 
rawet krowy na pastwisku“, 

Jak już zełgać, to dobrze: 


Nadesłane. 


(Za tę rubrykę redakcya nie odnowiada). 
Panna 


uzdolniona tyłko w ekspedycyi masarskiej potrzebna 
zaraz. Kumala, Szewska 2. 4356 


SENZACYA W KRAKOWIE 
KAWIARNIA „BAZAR“ 


PRZY ULICY STAROWIŚLNEJ i WIELOPOLE 
na szczycie gmachu na woinem powiotrzu zostaje w sebetę dnia 22 b. m. otwartą. 4887 
Cudowny widok. — Czyste powietrze. — W'ndy do użytku P. T. Publ-czności. 
Napoje, potrawy i chłodniki pierwszej jakości. — Po zamknięciu Bazaru wejście od ulicy Starowiślnej. 


Lokal otwarty od 6 rano do 12 w nocy 


nego smutku, 


to oharakterystyczne rosyjskie 
„napiewat'', które nie posiada w sobie Ładmej 
siły twórczej, a w którem tkwi nihdłistyczny za- 
rodek zniszozenia i sSamozagłady, watystko to 


SZTUKA W TRZECH AKTACH GABRYELI , uchwyciła Świetnie w swej sztuce Zapolska, z 


ZAPOLSKIEJ. 


„Rzecz dzieje się na carskim dworze"... Oto je- 
dymy komemtarz do sztuki. Autorka nie określi- 
t abliżej ani apoki, w której rozgrywa Się dra- 
mæt w ukoronowanych sferach carskich, ani 
nde nadała imion jego bohaterom. Podobno za- 
sadnicza fabuła, przeristawiająca młodego :ca-- 
rewicza, przejętego wstrętem do kobiet i postu- 
gująca się podsunięciem mu tancerki w męskiem. 
przebraniu czerkiesa zaczerpnięta została z au- 
tomtycznego faktu z życia ostatniego z panują- 
cych Romanowów cara Mikołaja II, który za 
młodu nie lubił podobno płci pięknej i któremu 
„ugłużna" kamarylla dworska dla przezwycię- 
żenia w nim tego wstrętti podsunęła również W 
męskiem przebraniu sławną tancerkę Krzesiń- 
Ska... , 

Podobno... Jest to jednak rzecz obojętma. Bez 
względu na to czy zwamo go Szaszą, czy Nikim, 
czy Aloszą, każdy z tych przyszłych „białych ca- 
rów", o ile Ślad chociaż jakiejś indywidmałno- 
ści i uczuć ogólno ludzkich miał w duszy, prze- 
ływat w swych chłopięcych latach taką trage- 
dyę, więziony w ałotej klatce, zwanej dworem 
carskim zatruwany moralnie jadem klamstwa 
i obłukty, czy wiprost fizycznie, jak ostatnia nie- 
szczena latorośl Romamowów, zdradzieckimi }e- 
kæmi, podsuwanymi mu przez zwyrodniałego 
wnicha Rasputina i jego niecne kochanki... 

Tę własnie hezkrwawą, cichą tragedyę, to stra 
auc zmaganie się pierwiastków czystych, ideal. 
nńsch z ciendemi mocami ohydmego kłamstwa i 
lworskieh perfidy} zakułisowych, tem wiew 
*enibizny moralnej i typowo rosyjskiego bezden- 


właściwem sobie znawstwem psychologii i da- 
rem odczuwania. I mimo, że „Carewicz*, podo- 
bnie jak „Tamten“ należy do rzędu tych sztuk, 
które określa się naogół nieco wzgardliwem mia 
nem „bomb scenicznych, mimo, że w twórczo- 
ści dramatycznej autorki „Panny  Maliczew- 
skiej" zajnuuje podrzędniejsze miejsce, jest „Ca- 
rewicz' jedną z tych sztuk, które „biorą“ publi- 
czność, które dzięki swym ogromnym walorom 
scenicznym mają zawsze zapewnione powodze- 
nie. 

To też zblazowana już dziś i wcale wymaga- 
jąca publiczność premierowa nietylko z zainte- 
resowaniem, lecz i ze wzruszeniem — tu i ów- 
dzie widziało się u niewiast miększego serta, 
chusteczki przy oczach) — śŚledziła dzieje tego 
19-letniego Aloszy, który żyje oddzielony žela- 
zmemi żaluzyami od widoku nieba, słońca i praw 
dziwych budzi, któremu w ponurych rozmyśla- 
niach towarzyszyło tylko głuche wycie "viernych 
straży, dających -daleka znać, że są w pogoto- 
wiu, który pokochawszy całą Siłą swej mto- 
dziańczej duszy tancerkę Sonię, musi zrezygno- 
wać z osobistego szczęścia, by „z wyższego Tma- 
kazu“ „dla dobra narodu* wejść w  oficyalny 
związek z jakąś obcą W. Księżną i objąć ster 
rzędów... 


„Carewiicz”, Który cieszył? się dużem powodze- 
niem na scenie wiedeńskiej, grany hył po raz 
pierwszy wogóle w r. 1915 we Lwowie w intor- 
pretacyi p. Mihulowicza (Sonię grała p. Zielin- 
ska. postać cara odtwarzali kolejno świetnie p. 
Żelazowski i p. Fritsche). W Krakowie wystawił 


„Carewicza" w r, 1917 teatr m. im, Słowackiego i Dietrich. 


# 


ZAR AD. 
Ez 


wa dyrakcyi Siedleckiego. Ałoszę i wówczas od- 
twanrzał p. Węgierko, Sonię pna Mejdrowicz, ca- 
ra p. Soemowski. Sztuka grana byla wówczś 25 
razy z rzędu. Zapolska miała napisać dia teaturu 
im, Słowackiego drugą jej część p. t. „Car“, w 
keónej ten sam Alosza, doszedłszy do władzy, 
po latach, podpisuje wyrok śmieroi na rewolu- 
cyonistikę, którą jest kochanka lat jego chło- 
pięcych, Sonia.. Szuuką nieskończona pozostała 
w tece zmarłej pisarki. 

Dyrekcya „Bagateli* dała „Carewiczowi* bar- 
doz stąaranną szatę zewnętrzną. Świetne pole do 
popisu znalazła znów rezyserya p. Węgierki, 
który potwafił wydobyć wszystkie pożądane e- 
tekty i wytworzyć odpowiednio niesamowity 
nastrój grozy. Jako artysta dołągzył p. Węgier. 
ko postać „Carawicza” do szeregu swych znako- 
miitych kreacyj w „Morfium*, „Kobieta, która 
zabiła i td. W postaci tej było wszystko: i cho- 
robliwa nerwowość, i brutalna dzikość i tragicz- 
ny smutek i serdeczna tkłiwość... 

Panna Malicka wyrabia się zdumiewająco 
szylko i wydobywa coraz bogatsze ony ze Swe- 
go talentu; jej Sonia, pema prostoty, uroku, 
hezitroskiej wesołości przeplatana zadumę, 
dostroiła się w pełni do kreacyi p. Węgierki; 
jeden tylko możma postawić artystce zarzut, iż 
w akcie III była jak ną dziewczynę z ludu sta- 
nowczo zbytnio „grande dame", 

P. Raisohka w roli epizodycznej cara, b. do- 
bry w charakteryzacyi i w wyrazie tragizmu, 
powinien być może nieco spokojniejszy w imi 
i bardziej „widmowy*. Jak zawsze sympatycz. 
nym w postaci starego, wiernego Sługi był p. 
Wysocki; wszak to spocyalność tego artysty. 
Korzystnie wypadły rołe W. Księcia (p. Łętow- 
ski) i prezydenta mini='rów (p. Kliszewski). Ze- 
apolu dopełniłi panowie: Żelawski, Stodolski i 
Zofia Lewakowska. 
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Bandytyzm kolejowy szaleje! 


Kradzież sreber i biżutzryi wartości 10..00.000 marek. 


(T) Coraz częściej zdarwające się wypadki ko- 
lejowych kradzieży są zastraszającym sobjawen, 
utrudniającym tak ważny. dział państwowego 
życia, jak dowarowy i pasażerski ruch kolejowy. 

Oto znowu min? miejsoe wypadek malionowej 
kolejowej kradzieży, popelińionej praz niewyśle- 
dzonych sprawców. którzy tym vagem obuali za 
teren op:.macyjny linię Lwów—Kruków. 

Przed paru dniami do pn: działu, w kiórym 
jłechsła wdowa po inżynierze, p. Marya Rzepe- 
aka z Zakopanego, zakmadło się — podczas m- 


wszy, że p. Rzapecka jest pogrążona we Śnie 
zülali skraść z póiki waltiikę skórzaną, zawie 
rającz biżuteryę i srebro stołowa, wamtońci dzie 
sięcia milionów marek, — poczam zwęcznie się U- 
lotili. P., Rzep-cka, zobaczywszy w Jarosławiu 
brak walizki, zaalazwiowała policyę, która za 
sprawcami krad ieży wdrożyła poszukiwania, ma 
razie jednak bcg skutku, ] 
Władze bezpieczeńsiwa publicznego powinny 
jak najenergiczniej zająć się sprawą zapewnie” 
nia spokoju i marmalnego muchu na polskich 


chu pociągu między Przeworskiem a JaroSiaviem ; kolejach państwowych. 


— paru podejrzanych osobników. Suonstakowa> 


Strejk fryzyerów. 

(P) Wiczorwj o godzinie 8 wieczorem odbyło się 
zgromadzenie właścicieli i pracodawców zakilar 
dów fryzycrskich w Krakowie, w lokalu cecho- 
wym przy ul. Andrzeja Potockiego, Obradom 
przewodniczył p. Hałatek. Żanaz po zagajeniu 
zebrania, jeden z mowców zaznaczył, że staejk 
mę wybuchł na podłożu żądań ckonomiaz ych. 
lecz wyłącznie Organizacyjnem, ponioważ piaco” 
wnicy fryzyarscy zażądali, aby każdy z chlebo- 
dawców podpisał deklaracyę. mową której nie 
wolno przyjmować do zakładów  fryzycnskch 
pracowników, nia poleconych przez zawal sy 
mwiązek. Niesłuszne to żąda ie oddaje w zwpeł- 
ności pracodawców w szkodliwą zależnosć od 
swolop pracowników. W dalszym ciągu bandzo 
silnie napię mowamo niesolidalność jeklniego z za~ 
kladów, który podpisuł diklaracyę taką, że Zza- 
szkodził wszystkim fimnrom. Zakładów, które 
podpisały deklawacyę, jest razem cztery, — Aby 
strejk doprowadzić do końca beż szkody dla o- 
bu stron, urzęduje co zi 'nnie wieczorem od go- 
dzizy 8—9 w lokalu cechowym przy ul. Andrze- 
ja Potockiego komisya stnejkowa. 


LJ e LJ 

Z drugiej zaś strony otrzymaliśmy nasligpują- 
ey komunikat pracowników fryzycrskich: 

Donosimy, iż strejk, sprowokowany przez wła- 
śaoicli zakładów Zwiazku Zaw. zmuszeni byliś- 
my podjąć. 4 

Ażeby jednak duć możność szaiuchiim warst- 
won korzystania z naszzj pracy, positanowiliś- 
my w zakładach, klóse umowę naszą przyjęły. 
precę kontycuowuć. Poza bem Kom. Zaw. Zwią- 
zku Prac. Fryz. otwiera w najbliższym czasie w 
kilku ważniejsiych punktach miasa tyimeoz"80- 
we zakłady fryzyerskie. w których pracę naszą 
dawać będziemy bezplatnie. Asrosy tych lokati 
podane będą do publicznej wiadomości. 


Ton komunikat pracowników  fryzyenskich 
zdaje się przemawiać za tem, że strejk przybiera 
duże rozmiary. O zaciętości pracowmików świad- 
ary fakt, że chcą dla zjodnania schie publicz”o- 
ści dawać jej nawet pracę hezplatną.. Czy jechnik 
taka bezpłarność leży w interesie pracowników, 
pozwalamy sobie momo wątpić. 


Chwl'a bieżąca. 


Krakow, ania 21. upca 1922. 


——$— 


Kraków wobec gabinetu 
Korfantego. 


CHRZEŚCIJAŃSKO. NARODOWE STRONNICTWO 
LUDOWE odbędzie dziś o godz. 8 wieczór w Bali 
Domu Rohgtniczego (ul. Tomasza 37) zebranie poll: 
tyczne. Na porządku dziennym: obecna sytuacya 
polityczna. Wstęp dla członków stronnictwa, 


ZEBRANIE POLITYCZNE. Dziś ó godz. 7 i pół 
odhędzie się zebranie zwołane przez Stronnictwo 
Chrześcijańskiej Demokracyi. Przedmiotem zebras 
nia sytuacya obecna polityczna. FReferować bedą: 
red. Matyasik i inż. Mianowski. Wstęp dla człon: 
ków i sympatyków, Zebranie odbędzie się w lokas 
łu Ch. D, nl. Potockiego 11. d 


Dia rajęcia starowiska 
w-bec sytuacyi politycznej 
zwołuje Związek Ludowo:Narodowy zebranie w 50: 


botę. Bliższe szczegóły będa podane w jutrzejszym 
numerze. 


Pro'ekta e!tektrowni mie'skle:, 
Wydatne zwiększenie przewodów alrktrycznych | bn: 
dowa nowych stacyi trans'ermpł'rowych. 
(ch) W dniu wczorajszym odhyło się posiedzenie 
zarządu Elektrowni miejskiej, na którem uchwalo: 
no powiększyć wydatnie sieć przewodów €lsktry: 
cZznych, wybudować kiHcanaście nowych stacyi trans, 
formotorowych, jakoteż wykonać dwa nowe kotły, 


| 


każdy o powierzchni 500 m. kw, > 

Na ten cel przewidywane są wydatki w sumie 
z0 milionów mk. którę postanowiono uzyskać 
przez znaczne podwyższenia opłat za dostarczany 
prąd elektryczny. 

Zaznaczyć reloży, że prace powyższe mają hyć 
wykonane w najbliższych miesiacach. 

STAN POGODY. Prognoza ra piątek: Polepszenie 
sią stanu pogody, cieplej, wiatry lokalna. 

NACZELNIK PAŃSTWA ma przybyć do Krakowa 
na 3 dni i wziąć udział w ebchodzie, jaki będzie 


urządzony z okazyi wyruszenia Legionów pod sztan: ; 


darem austryackim na podhój byłej Kongre w 
„Uroczystość“ tą odbędzie aię w dniach 5, 6 i 7 sier: 
nia. 
GAZ I ELEKTRYKA DROŻEJĄ! Na posiedzeniu 
miejskiej komisyi gazowozselektrycze ej uchwalono 
podwyższyć cenę prądu elektrycznego ze 100 mar. na 
150 marek za kailowat — godzinę matr sześcienny 
gazu z 90 ną 140 marek. Bardzo to wygodna polityka 
pokrywać deficyty miasta » kieszeni mieszkańców. 
KRAKOWSKI MAGISTRAT postanowi}, aby 


Y 


| wszystkie psy łańcuchowe gie podlegające opłacie 


były zaopatrzone markami. Wobec tego Magistrat 
wzywa właścicieli psów łańcuchowych, aby w ter: 


, minie dni 14 zgłosili się w tutejszym Urzędzie we: 


urynaryjnym celem otrzymania marki dla psów 
łańcuchowych za opłatą w kwocie 300 mk. za 
pierwszą markę, s za duplikat 500 mk. 

POD ADRESEM MIEJSKICH WŁADZ SANITAR- 
NYCH. Od ohywateli z Grzegórzak otrzymujemy na- 
stępujące słuszne zażalenia, która też — w niezmie: 
nionej formia oddajemy do rozpatrzenia  fizykowi 
penu drowi Janiszewskiemu: 

„Jak magistraoki urząd zdrowia dba o obywateli 
może nam posłużyć jeden fakt. W Grzegórzkach 
przy ulicy Rzeźniczej znajduja.się rezydencya Szano+ 
wnego pana „rakarza* miejskiego, który obok funs 
kcyi łapania psów po mieście, ma za zadanie także 
funkcyę grzebarua padliny. 

A na ten cel ma pan „makarz“ wyznaczony płac, 
który od południa graniczy z torem kolejowym, a 
od zacliodu i północy s vllcą meźniczą. 

Otóż ałuśha pana „rakarzać (a raczej panów „ra. 
karzy”. ba jesl ich dwóch), nia chcąc nadużywać 
swoich drogich sił, nie siui mię Da staranne zako: 
pywanie tej padliny. W następstwie tego, padlina 
ta, pokryta cieniuchną warstwą ziemi, rozkładając 
się wydaje z siebie wstrętną woń, która, zwłaszcza 
w locie, zanieczyszcza powietrze w obrębie pół kilos 
metra, 

Wogóle, stosunki hygicniczne na wymiezionej uilcy 
są nie do zniasiezia; to też dziwić się należy, że 
w tak szkodliwych stosunkach, nie wybuchła dotąd 
jaka epidemia. 

Do pogorszenia czystości powietrza przyczynia się 
tukże dym, unoszący się z licznych kominów fas 
brycznych. Mieszkańcy tej dzielnicy składają się 3 
klasy najuboższej, a mającej największy  prócent 
dzieci z całego Krakowa, zwracając się do Szanow» 
nej Redakcyl „Gońca Krakowskiego" z prośbą o ms 
terwoncyę u miejskich władz samitarnych, by ze: 
chciały się łaskawie tą dzialnicą zaopiekować I te 
kzkodliwe stosunki stanowczo usumąć". 

WLAMANIE I KRADZIEŻ LISTÓW AMERYKAŃ: 
SKICH. Przed kilku dr.iami do budynku dyrekcyi 
poczt włamali się niewyśledzeni dotychczas sprawcy 
i skradli znaczną ilość listów amarykańskich, które 
znajdowały się tam w przechowaniu, ponieważ nie 
można hyło ich doręczyć adresatom. Włamywacze 
rozbili kasetę z latami i spladrowałć je doszczętnie, 
zabierając pieniądze. Szozątki listów znalezioco w 
klozecie. Szkoda bardzo znaczna. 

(P) NIEMIŁE NASTĘPSTWA TWARDEGO SNU. 
Piotr Antoniem kolejarz, został okradziony podczas 
snu w domu przy ul Podbryaaia B z kwoty 50.000 
mk. Pod zarzutem kradzieży aresztowano Ferdy: 
zenda Donnera, last 20, 


(F) UOTECZKA WIĘŻNIA. Zarzad więzień 8. O. | 


K. w Krakowie doniósł, że dn. 17 b. m. zbiegł 3 ro: 
bót pozawięziennych aresztant Karimierz Kukułaą 
lat 20. rodem z Krakowa. 

(P) Z LETNIEGO SEZONU WŁAMWYWAOCYY. Do 
zamkniętego mieszkania Jana Dłużyńskiego przy 
ul. Grobla 14 włameń się nieznani sneawecu | se" 
dli garderobę, obuwie j rewe'ver (Sener, S 
łącznej wartości wirosi 600.00) mk. Za zl:dzicjarni 
wdrożyła poricya enere'czne śledztwo. 

(P) ZATPATRZYŁ STĘ W STEMPLE ; morki m» 
parę lat nicznany sprawca, kradnąc Stanisławowi 


wadn 
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Ramzie, kierownikowi trafiki z Jady sklepowej 
„siążkę ze stemplami i znaczkami pocztowami war: 
ości 120.000 mk. 

—_ 

POWIETRZA. SLONCA.. WODY... Najnowsze be: 
dania medyczne dążą do zastosowania tej metody 
leczenia. która pozyskuje coraz to szersze kregi 
zwolenników. Mieczkańcy mùn powinni przede: 
wszystkiem przobywać na świeżem powietrzu i du: 
żo chodzić. Tymczasem słyszymy utyskiwania na 
prędkie zmeczenie, czego można uniknąć, nosząc 
obcasy „Palma“, które czyniąc krok elastycznym 
spowodują, że ciało ludzkie jest lekkiam, nie ulega 
tak silnemu wstrząsowi a przeto nie męczy się 
zbyt prędko. id 


Z TEATROW. 


OSTATNIE PRZEDSTAWIENIE DRAMATU W 
TEATRZE J. SŁOWACKIEGO. Jutro w sohote 22 bm. 
i w niedzieię 23 bm. wieczór daje teatr J. Słowa: 
ckiego dwa ostatnie przedstawienia dramatu w tym 
sezonie. Jutro nowość ekspresyozistyczna Stan. I. 
Witkiewicza komedya sferyczna p. t. „Kurka wo: 
dna", w niedzielę zaś wieczór doskonała komedya 
M. Fiałkowskiego „Drugi mąż", grana tak koncert: 
towa przez artystów naszej pierwszej scony, 

GERTRUDA RARRISON W KRAKOWIE. Znako» 
mita primaballerina opery wiedeńskiej wraz z Zes 
społem solistek tejże sceny wystąpi jedyny raz w 
Krakowie w teatrze J. Słowackiego dzisiaj 21 b. m. 
wieczorem. 

TEATR OPERA I OPERETKA, Dziś w piątek je. 
dua z najzrukomitszych operetek „Piękna mama". 
która dzięki swej oryginalnej pelnej humoru treści 
zdobyła tak olbrzymi sukces. Jutro w sobotę „Zy: 
dówka”, do której udało się dyrekcyi uprosić p. 
Stanisława Gruszczyńskiego, tego Świetnego śnie: 
waks, który odśpiewa partyę Elearara, przeto pi- 
bliczność będzie miała sposobność usłyszenia ! po: 
dziwiania tego znakomitego gościa w rowej partyi, 
prócz tego wystąpią p. Jaworzyńska jako Rachela. 
Ośniecka, Ostrowski i Mazanek. 

„CAREWICZ" G. ZAPOLSKIEJ W BAGATELI . 
Dziś ı jutro gra teatr Ragatela głośną i efaktowną 
sztukę w trzech aktach „Carewicz* w koncertowym 
zespole doborowych artystów w reżyseryi i w ty- 
tułowej roli z p. Węgierko i z p. Malicką w roli So 
ni. Publiczność poruszona do-łez śledz, z podziwem ` 
i przejęciem losy zakochanej pary na tle zimnego 
pałacu carskiego mrożącego wszelkie uczucia. 
W oeobotę popał. arcyweseoła farsa „Dama s pod 


, Nr. 23“ w mistrzowskim wykoweniu z p. Nowackim 


w roli głównej. Ceny 70 proc. zniżone. W niedzielę 
pop. pa cenach 00 proc. zniżonych świetna komea 
dya Friedmana „Madame Boccacio“. 


REPERTUARY TEATRALNE.. 
TEATR IM J. SŁOWACKIEGO, 
Piątek: „Kurka wodLa*. x” 


' Bobota: „Kurka wodna”. 


Niedzie!a: „Drugi maż“, 


TEATR MIEJSKI OPERA i OPERETKA. 
Piątek: „Piekna mama". 
TEATR „BAGATELA“: 
Piątek: „Carewics", , 
Sobota popołudniu: „Dama z pod Nr 28%, 
wieczór: „Carewier“, 


zz wy 


Z POLSKI, 


PODWYŻSZENIE OPŁAT KOLEJOWYCH. 
Minis'eretwo kolei przygotowuje wydanie w nai 
lWższych dniach rozporzędzania o podwytaneni 
cpłat za ozynności pracowników kolejowych 
trzy oleniu towarów. 

CHLEB POTANIEJE ZNACZNIE, jak twięr- 
lzą we Lwowie w tamtejszych sferach piekar 
skich. Ceny zboża spadają bowiem bez przerwy 
i już obecnie cena chleba obniżyła się o 10 mam jk 
na kl ie. Podobno w ciągu miesiąca cena 
chicha sfmdnie do 100 marek za kilogram. 

PRZECIW EPIDEMII. „Gazeta Poranna* do- 
nosi w związku z wiadomościami o noapowszech- 
niw fu się na Ukrwhnie sowieckiej tyfusu i cho- 
lery, że województwo Tasmopolskie zamądziło 
rrzymusowe szozepi nie przeciwko cholere i ty- 
ugowi w całym pasie pogaumicznym. 

AUTOMOBILE DLA POLSKI, Przydzielono z 
Opola z kemisyi lizwidacyjn=j tamtbeja ngo ko- 
misaryatu plebisortowego 12 automobiiów oeo- 
bowych krytych, kóre przedstawiają <duiszaj 
bardzo poważ 4 wawtość. 

NOWY PRZEWODNICZACY WYDZIAŁU SA. 
MORZĄDOWEGO WE LWOWIE. Nsczelnik Pań 
mwa mis owal p. Anirzeja Kędziora przewodni 
czącym tymczasowego wydziału samorzę dowego 
we Lwow.e. 

NA TARGI LWOWSKIE. Handlarza Iwowecy 
rastenowili na osiaaniem cdhytem  posudzaniu 
łeżyć do dyspczycyi kiwownctwa Targów 
Wschodnich na czas trwy ia Tengów 450 pokoi 
z 600 łóżkami w hotelach piawsiezo ; draygżaro 
nzędu. 
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KLESKI GRADOWE W KRAJU. Po suszy 
kanikułe w ostatnich dniach nadciągnęły burz: 
gradowe. które w wielu okolicach wyrządz I: 
zmaczne szkody. 

W Pioukowskiem, w ckolicy Tuszycza, hura 
gan gradowy zniszczył plemy wielu gospodarstw 
Grad wielkości onze:ha włoskiego wybił zupel 
imie zboże i jarzyny na pniu, Na linii Dziedzice- -- 
Piotrowice lampy i szyby na stacyach potłucz» 
ne. Burza poprzewrac:ła stodoły i spichlerze, 
zaś trąba powietrzna uniosła krowy na pastwi- 
sku. Pod Dsblin m orkan wywrócił mrzeazło 20 
słupów tolegraf'cznych. Calo przestrzenie leśne 
zostały pr'ez burze zniszczone, W pasie Brzesko 
—Niopnołomi*e i w Nowosądecczyźnie burze gri- 
dowe pomiszczyly | lo y na polach, Takich gwat- 
townych burz c adowych nie przypominają so 
bie najstarsi ludzie. W ubiegłą niedpielę we Lwo 
wie padał również gawd wielkości ziarnek bobu, 
lecz na szczęście był krótkotrwały, więc nie Wy- 


rządził szkody. Nadchodzą jednak wieści ,z róż- | 


mych stron wschodniej Małopolski o szkodach, 
wyrządzonych przez burze. 

NAPAD RABUNKOWY, Z końcem ubiegłego 
miesiąca wtargnęło do mieszkianra Izaaka Glanz- 
manna. zarządcy izroelickiego cmentarza w Prze 
myślu. szściu uzb: ajemych bandytów Í pod gro- 
zą rewolwerów, obrabowawszy go Z „200.000 wa 
rek. 2 zegarków niklowych + n poyrie ało- 

iegli w niewiadomym kKicru : i 

CTO NDYTYZM w POWIECIE NOWOSĄDEC- 
KIM. W powisove Nowo-Sydeckim miały w osti 
inim czasie micjso? dwa wypadki rozboju po dro 
gach. Na jadącego uościńcem z Krasnego Poro- 
dkiego do Nowego Sącza Noela Meula napadł! 
bandyci z Męciny i obiwszy go kijami, zrabowiaji 
konia. Na krzyk bitego nadbiegło dwóch gespo” 
darzy, którzy przytwzymawszy bandytów. oddi 
komia właécicilowi. Bandytów aresztowano. 

Na gościncu w Nawojowej. w powiecie NOWO- 
Sądeckim, napadli na przejeżdżających z Nowe- 
go Sącza do Żabowej żydów, 7 bandytów, Bam” 
dyci, których następnie aresztowano, pobili prze- 
jeżdzajacych dotkliwie. rabując im 38.650 ma- 
rek. 

WIELKI POŻAR W MOKOTOWIE. 18 osób zostało 
poparzonych. Przedwczoraj w Mokotowie wybuchł 
pożar w, fabryce posadzek, Ogień powstał w suz 
szarni, gdzie znajdowało się trzy wagony naw pół 
wykończonych klepek dębowych, które przesycone 
jakąś łatwopalną suhstarcya, przy zetknięciu się z 
ogniem raz po raz ekspladowa.y. Wskutek eksplo- 
zyi, którvch ilość dosięgła 30. zostali poparzeni 2 
kapitanowie straży. 15 strażaków i właściciel fas 
bryki Damięcki. Pożar zdołano ugasić, straty miz 
lionowe. 

TRAGICZNE SAMOBÓJSTWO MAJORA. Nie 
dawno temu saułtem rewolwerowym odebrał 
sobie życie dowódca Oddziału sanitarnego, ma“ 
jor Kazśmierz Listowski, odznaczony „Krzyż*m 
Walecznych“ i odznaką, „Orląt”. Na podstuwia 
dotychczasowych dochodzeń należy stwierdzić, 
że przycryną samobójstwa majora Listowsktago 
były nienormalne i skandaliczne stosu"”ki, pa- 
nujące w służbie zdrowia ministerstwa spraw 
wojskowych. 

Według twierdzenia pism lwowskich, á. p. ma- 
jor Listowski posiadał dowody nadużyć ze stro- 
ny gen. Zwierzchowskiego, szefa depantam ntu 
ministerstwa. spraw wojskowych i jego zaufa- 
nych. Ci ostatni, chcąc się pozbyć niewygodnego 
przeciwnika i usunąć go z wojska, równocześnie 
dyskredytując go, wytoczyli majonowi Listow- 
skiemu błahą snrawę honorową. Pod wpływem 
owych szykan j oszczersuw, major Liglowski o- 
debrał sobie życie. 

SEKCIARSTWO WŚRÓD RUSINÓW. Z po- 
wiatu taanopolskigo donaszą, że po wsiach prze 
ważnie między ludnością ruską, tworzą się sek” 
ty religijne t. zw, ewangielistów. Sekty te urzą- 
dzają nabożeństwa w mieszkaniach prywatnych, 
przyczoam posługują się książkami nabytemi w 
Ameryce. Członkowie sekty komwystają z darów 
amerykańskich, nadsyłanych z Warszawy, 

ZJAZD STAROSTÓW WILEŃSKICH. W celu 
porozumienia się dia zaprowadzenia środków 
ostrożności na wypadek powtórnych napadów 
odbędzie się w Wilnie zjazd starostów powiatu 
wileńskiego, Hdzkiego i grodzieńskiego. 

POŁÓW RYB PRZY POLSKIM BRZEGU MOR 
SKIM, Wadle sprawozdania Ministerstwa rolni- 
ctwa. w czerwcu b. r. rybołostwem mosskiem zaj 
mowało się 610 rybaków, na 12 łodziach moto” 
rowych i 151 niemotorowych. Złowili 277.000 kg. 
ryb, wartości przeszło 14 milionów marek pol- 
skich. Poza tem sprzedano ryb ma cenę sprzeda 
żną, w markach niemieckich w kwocie pam:azło 
dwa miliony, Co do gutumku ryh. to złowiomo 
jrzeważmie fladry. także pewną ilość węgorzy. 

SOPOCKA JASKINIA QRY. Gdańska Izba rzę- 
du krajowego wydała wyrok zniesienia soposki sj 
ukemi, : 


Z SZEROKIEGO SWIATA. 


POMOC DLA GŁODNYCH UCZONYCH RT 
z YJSKICH. Nansen zawarł z władzaini sowie 
ckiemi układ, dotyczący niesienia pomocy gl: 
dującym uczonym rosyjskim. Układ tes przewi 
duje dla nich regularną dostawę środków żyw 
ności, któro będą. zestawiane w Rydze. 

BOLSZEWICCY UCZNIOWIE — MILIONE 
RZY, Rząd sowiecki od iesieni b, r. wprowadn 
opłaty za naukę szkolną. Dezmiowie będą podzi - 
leni na trzy kategoryve. Uczniowie I. grupy opla 
cać będą wpisowego 2 i pół milicma rubli mreisię 
cznie, uczsiowie II. kategowyi 5 milionów, III. 
kategoryvi 8 milionów miesięcznie, 

(.) ODBUDOWA PETERSSURGA prowadzona 
jest dość energicznie. Świeżo podjęto nowe roboty, 
acz na razie w małym zakresie. W tej chwili pro: 
jektowaną jest zamiana drewnianych nadbrzeżnych 
nad Newa ulic na betonowe, przeprowadza się 
również naprawę bruków. Liczba domów w Pe. 
tersburgu, które są całkowicie lub częściowo opu: 
Szczont, w których rozkradzione są drzwi, okna 
i t. d. dochodzi zaledwie 300; sto pięćdziesiąt ka: 
mienie jest zniszczonych zupelnie, tak, że muszą 
być zastą:ione nowemi. Wszyscy właściciele domów 
zobowiązani są do pewnogc terminu usunąć wodę 
z piwnic, c ile tego nie dotrzymają. przeprowadzi 
te roboty rząd na “ch koszt, W całem mieście mają 
hyć również stare latarrie uliczne zastąpione no: 
wemi. 

SZPIEGOSTWO BOLSZEWICKIE W PRADZE, 
Dzienniki wiedeńskie donoszą z Pragi. że wykryto 
tam sowieckie machinacye szpiegowskie, którymi 
miał kierować przedstawiciel sowiecki Mogłoweńko. 
Miał on ofiarować pewnemu oficerowi generalnego 
sztabu czeskiego duża kwotę w nadziei otrzymania 
od niego ważrych papierów wojskowych. 

JAK DONOSI „HROMADZKIJ WYSTNIK", 
wiadze sowieckie oddały już kilkanaście kościo- 
lów rzymsko-katalickich, których prok>szcze 
zbicgli do Polski, do dyspozycyi duchownych 
grecko.katatickich. przybyłych w czasie wojny 
z Galicvi 

ZE SPRAW RUSKICH. Z kół emigracyi rus- 


' kiej w Wiedniu, donoszą do tutejszego organu 
: trudowych. że wobec mającego nastąpić podzia- 


| 


łu map z instytutu wojskowo-geografi znego w 


: nastroje giełd zagranicznych, z drugiej, 


Wiedniu wdrozono kroki, aby mapy wschodnio. ' 


galicyjskiemo obszaru zdeponowano, aż do Toz- 
strzrygniecia sprawy tej części b. monarchii. 
Radyvkalna. partya zacząta swa działalność od 
rehabilitacyi jednego z najczynniejszych czion- 
ków niejakiego dra Łubjanowicza. publicysty i 
literata, oczyszczając go jednomyślnie od po- 


j wszechnie krążącego zarzutu, że stoj na służbie 


DOGenu. 
Drohny ten fakt jest znamienunym dla społe- 


ZIAŁ EKONOMICZNY. ` 


Rynki zbożowe. 


Zbliżajace się żniwa dadzą krajom eksportują: 
*m zboże urodzaj naogół dobry. Z krajów spoży: 
ujących zboze przywożone, Francya 1 Niemcy, wez 
Jug wszelkiego prawdopodobienstwa. pątrzehow ać 
edą większego niż zwykle importu i Francva. — 
;edług wieści krążących na giełdzie lwerpolskiej 
potwierdzonych przez prasę francuską, będzie 
muszona w ciągu sezonu 1922/5 roku importować 
koło 12 milionów quarterów samej tyłko pszenicy. 

Wspomniana wyżej okoliczność czyni, że mimo 
omyślnych skądinąd horoskopów, ma rynkach 
“wiatowych panuje usposobienie mocne z niejakim 
nawet zabarwieniem zwyżkowem. Na taki stan, nie 
bez wpływu pozostają pewne dość niewyraźne pez 
racye amerykańskich i kar.advjskich eksportetów, 
ktorzy pomimo iż posiadają spore zapasy stavrermn 
zboża, odkupnują sprzedane do Europy ziarno. abi 
go znirzymać na miejscu. Manewr ten nosi zbyt 
wyraźne cechy spekulacyi, aby mógł długo robić 
wrażenie, 

Sądząc z prywatnych relacyi. potwierdzanyci cał: 
kowicie wiadomościami Państwowego Urzędu Sta: 
tystycznezgo, w Polsce urodzaj zbóż z jednostki przez 
strzeni będzie średni i wyżej średni: w każdym 
razie mic niższy niż roku ubieglego. Fonieważ jes 
dnak przestrzeń zasiana różnem zbożem w roku 
hicżącym jest znacznie większą, więc należy 
spodziewać, że zapas posiadanego przez nas zlarra 
w roku bieżącym będzie wieksv. niż w resu ze 
szłym. 

Okopowizny wyglądają naogoł pieknie, tylk. uro: 

dzaj traw jast słaby, zwłaszcza w środkowych i za: 
chodnich prowincyach państwa. Ponieważ iednak 
na kresach wschodnich posiadamy olbrzymie paz 
turale sianokosyv. więc ten niedchór prov meyi 
ceniralnych i zachodnich jest czem pokryć. Należy 
dodać, że ministeryum rolniciwa jnż dziś krbhta sie 
ckoło zorganizowania tej sprawv. 
„Mimo pomyślnych horoskopów co do przyszh ch 
nrodzajów. ceny na giełdzie warszawskiej nozosta: 
ia wysokie | usposobienie panuje nadal mocro. a ok 
ożywionych obrotów. 

Przyczyny takiego ohjawu należy szukać z jednei 
strony we wpływie jaki na naszą gieidę wy xreraja 
w cora? 
rozpaczliwszym stosunku kursu naszej marki ds 
walut pełnowariościowych. n. p. do dolara. iasi z 
powodów politycznych już od dłuższego czasu się 
przejawia. 

Wracając do Francyi, to znaczne zwiększenie imie 
vortu zbóż, n. p. pszenicy z 16 mił kwintal: (oisif 
S mił. quarterów) do 24 mil. kwintal (12 ni. 
quar.) nie jest dla naszych sprzymierzeńcow skris 
pułem rie do przebycia, ale stanowi pozycvę ate- 
dogodną, da wyjścia z której moglibyśmy się pz ZĄ = 
czynić, mając w bieżącym roku urodzaj naogół wyż: 


się 


,Szy niż w przeszłym, a tem samem mając zwięk- 
, tzona. możność ekspertu. I wagę niniejszą czynnni 


„pod adroesern 


czeńystwa nuskiego, kióre żyje w atmosferze tyl- | 


ko wiecznych podcjrzer i łatwowiernych sadów. 

CHOLERA NAD DNIESTREM. Na granicy 
nad Dnizstrem stw erdzono dwa wypadki eh >le- 
ry pomiędzy ludnością cywilną, a cztery wśród 
straży gramicznej. Rada sanitarna zarządziła jak 
najostrzejsze środki przaeńwko epidemii, Na gra- 
nicę rosyjską wysłwio znaozme zapasy srodków 
kiczniczych. 

ZABURZENIA W WIEDNIU. Na Ringsirasse 
demonstrował: wczoraj robotnicy z powodu po” 
drożenia żywności. Dwa tysiące robotników z 
fabryki wagonów w Simmerinau pociągnęło 
pried parlament. Komunistom nie udało sę wy- 
wołać strajku w innych fabrykach, albowiem 
socyalmi demokraci rozwinęli kontracitacya. 
Przez cały dzień gromadziły się tłumy robotni- 
ków pwed parlamentem, kióne wysłały deputa 
cyę do parlamentu, która komforowała z klubam 
socyalno-demokratycznym i z prezydentem mi- 
nistrów, W czasie demonstracyi kupcy z obawy 
przed pladrowaniem pozamykali sklepy, Spokó- 
ju nie zakłócono. 

() KUCHARZ PAPIEŻA. Rzymskie gazety dono. 
szą o wypadku. który znamionuje surowość regis 
me'u. zaprowadzonego w Watykanie przez Piusa XT. 


' Ojciec św. mianowicie wydalił swego kucharza, któ: 


ry był u nizgo w służbie jeszcze za czasów jego 
amcybiskupatwa. w Bolonii t Medyolanie. Papież kas 
zał sobie przedkładać codziennie rachunki kucher:s 
ne. Przed 2 tygodniami „Sciore. Linda", stara gos 
spodyni papieska, zamówiła na obiad kurę. Papież 


| jednak spożywszy tylko połowę, dał polecenie, aby 


z reszty sporządzono na kolacyę krokiety. Tak się 
też stało, kucharz jednak pozwolił sobie dorzucić 
do rachunku kolacvjnego jeszcze 20 lirów. Papież, 
którego uwadze nie uniknie żadna drobnostka, 
przywołał do siebie kucharza, a dawszy mu odpo: 
wiednią admonicyę, wydalił go ze służby. Obecnie 


potrawy dla papioże przygotowuje znowu sędziwa | 


jego gospodyni. 

(1) ŚMIERTELNY SKOK Z KATEDRY SZTRAS. 
BURSKIEJ. Ubiegłej niedzieli znowu jedna kobieta 
popełniła samcbójstwo rzucając się z platformy kas 
tedry sztrasburskiej, z wysokości 8&6 metrow. Ostas 
tni podobny wypadek zdarzył się w Święta wiel: 


i kanocne. 


wazna s 


organów rczulujących nasz eksport 


zbozowy. 


Ruch giełdowy. 


Akcye Tow. hendl. i przem, 
Zieleniewski I—IV ofiar. 4700, żąd. 4900, trans. 4450. 
H. Cegielski, fabr. masz. Poznań I—VIII ofiar. 1750. 

żąd. 1900, trans. 1950—1775. 
„Górka“ fabryka cementu I—II 

6100, trans. 5950-6050. 
„Krakus" Zjedn. fabr. przetw. wys. I—IV ofiar. 2000 

żad. 2200, trans. 2100. 

Fabr. 1 Rafi. cukru w Chodorowie I—V ofiar. 3650. 

żąd. 3850, trans. 3750-3700. 

Warszawa. 20 lipca. (PAT) Giełda. 4 i pół proc. 
Tow. kred. ziem. za 100 rubli sprzedaż 218, kupno 
213, 4 i pół proc. Tow. Kred. ziem. za 100 marek 
trans. 55 i pół. 55 1 jedna czwarta. 

Akcye: Bank handlowy 5450, Bank kredytowy w 
Warszawie 3500, 3600, Firlej 865, Bank zjedn. ziem 
Pol. 1425, 1400, Warsz. Tow. fabr. cukru 49.000. 49.500, 
Drzewny przemysł i handel 1500, Lilpop, Rau i Le: 
wenstein 4500, Ostrowieckie zakłady 8075, Rudzki 
i Ska 2700, 2500, 2700, Starechowickie zakłady gór: 
nicze 6500, 6625, Zakłady Żyrardowskie 70.500, 79.750, 
Borkowski 1475, 1425, 1440, Warszawskie Tow. transs 
portu i żeglugi 1710, Polska nafta 1950, 1960. 

Waluty: Dolary Stanów Zjedn. trans. 5890, 5980, 
5920, sprzedaż 5940, kupno 5900. franki francuskie 
trans. 407 i pół, 495, marki niemieckie 11.65, 

Zurych. 20 lipca. (PAT) Zamknięcie giełdy. Berlin 
1.00, Holar.dya 202 i pół, Nowy York 520 i trzy 
czwarte, Londyn 2319, Paryż 23.40, Medyolan 23.75, 
Bruksela 41, Kopfnhaga 112, Sztokholm 135 i pół, 
Chrystyania 86 i pół, Madryt 81, Praga 11.60. Buda- 
peszt 0.38 i pół, Warszawa 0.09, Wiedeń 0.01 i trzy 
czwarte, austr. korona stemplowana 0.02. 


ZE SPORTU. 


| 
WYŚCIG AUTOMOBILOWY WARSZAWA KRA. 
KÓW—ZAKOPANE. 

Wczoraj około godziny 1 popołudniu zaczęły zas 
jeżdłać na rynek krakowski automobile uczestni: 
czące w reidzie samochodowym. Ustawiły się koło 
pomnika Mickiewicza, vis a vis cukierni Noworo!: 
skiego. Wojskowość udzieliła pomocy w postaci 
straży, która pilnowała przez cały przeciąg czasu 
pobytu w Krakowie, 


ofiar. 5900. żad. 


Numer 197 


Pierwszy przybył p. Winnieki na automobilu Mer: 
cedes (100 koni) o 1:0.15, wyruszywszy z Warszawy 
o godz. 7.40 rano. 

Drugi dr Lorenc na automobilu syst, Steyer o 1:21, 
wyruszywsży z Warszawy o godz. 7.60. 

Trzeci dyr. fabryki Steyer Siecke (austr. Steyer), 
czwarty p. Małkowski (Sayers), piąty p. Herse (Re: 
nault), szósty p. Zdziechowski (Dodge), siódmy p. 
Grabowski (Fiat). ósmy p. Luefeld (Opel). "dziewiąty 
p. Heyne (Clement). Komandorczi jest p. Zagórski, 
z wycieczką jadą dwa automohile pomocnicze i jes 


den ciężarowy. Wozy prowadzę panowie sami, 
oprocz nr. 4. który prowadai szofer. 
Jak objaśniają uczestnicy. podczas wałej jazdy 


cieszyli się poparciem tak ludrości jak i władz. 
Dziś o godz. 9 rano wyruszają do Zakopanego, 

gdzie zabawią dwa dni, a następnie wracają do 

Krakowa 23 b. m. z. 


STADYONU SPORTOWEGO 20 P, P. 
W KRAKOWIE. 

Dnia 22 b m. odbędzie się w koszarach „Czarnie: 
SK. uroczyste otwarcie stadyonu wojskowego 
20 p. p. ziemi krakowskiej, Fakt ten należy tylko 
powiiać z uznaniam dla działalności sfer wojsko: 
wych na punkcie wychowania fizycznego. Wiudze 
wojskowe nietylko idą na rękę towarzystwom Spor» 
towym m. p. Łódź, Lublin, przez pomoc materyalną 
i techniczną przy budowie boisk, trybun i t. d., lecz 
również same we włesnym zakresie propagują ideę 
sportu. 

Poświęcenie stadyonu 20 p. p. ziemi krakowskiej 
šajo Się uroczystością nietylko czysto wojskowa, 
ale ma ona podłoże społeczne, gdyż Świadczy ono 
o tem, iż dowództwo dużą opieką otacza koła spor: 
towe wojskowe, co tylko wyjść może na karzyść 
zdrowotrej sile narodu. 

Protektorat nad uroczystością objął 
Aleksander Osiński i generał brygady 
Tinz “ / 

Program zawodów: 1) o godzinie 10 przedpołu: 
dniem: Poświęcenie oraz uroczyste otwarcie stadyo: 
nu sportowego, 2) o godzinie 1030 przedpołudniem: 
zawody lekkoatletyczne — część pierwsza: 4) nieg, 
pa 100 m. (przedbiegi), b) bieg na 300 m., c) Skok 
w zwyż, d) pchnięcie kulą, 3) o godzinie 16 popo- 
łudniu: zawody lekkouiletyczne — część druga, 4) 
match footballowy miedzy drużynami: T. S. Wisła 
(Kraków) — 20 p. p. Z. K. (Kraków, mistrz, drużyna 
wojsk.), 5) ogłoszenie zwycięzców, 6) rozdanie na- 
gród. 


OTWARCIE 


gen dyw. 
Eugeniusz 
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Wyjaśnienia i porady 
w sprawach ogłoszeń zu- 
pełnie bezpłatnie w Adm) 
nistracyi Kraków, Duna- 
jewsk go 7. Telefon 2502 


CENY OGŁO>ZEN: Za | wiersz mibmetrowy W zwykłyzh ogłoszeniach Mk 60. 
Mk 150. — Głosy publiczne i Dzał ekonomiczny Mk 150. — Na 1-szej stronie Mk 300. — Przed tekstiem na 2-ej lub 3 ej stronie Mk 160. — Drobne ogłoszenia po Mk 30 za 


„PONWNTPĘ TTP AWOTYTOTTW 


| LISTY Z KRAJU. 


=a nin = 


Z Tarnowa. 


(14 Onegdaj przychwycia policya tarnowska 
sprytnego oszusta w osobie Marcina Rokity pa- 
chodzącego z Zalesia od Rzeszowa, 

Będgc monteran bez zajęcia) zdała? on pozy- 
skać da siebie jeszcze w r, 1912 we Lwowie nie- 
jaką Rozalię Barabasz, którą usiłował „naciąe 
gnąć' materymlnie a conto małżeństwa. Kiedy 
starania jego nia osięgagły skutku, odważył Się 
nawet węjść w związek malżeński z panną Ro- 
zalią. by tylko celu swego dopiąć. Chociaż nie 
żywił zbytmiego uczucia, to jej wcale nie dziwi- 
ło, gdyż mała dziwajsze ma żeństwa.. Starała 
się jedmak pawabrm swych wdzięków przykuć 
niczadowolonego małżonka, Kiedy już wydało 
się pani Rozalii, że ostaięcznie przykuła mał- 
żonka do siebia, dała mu pokaźną sumę pic- 
niędzy na uskutecznie ie zakupów koniecznych, 
Cięġko się atoli zawiodła. Kochany Marcinek 
czując grosz w kies'eni ulotnił się od swej po- 
łowicy", by bujać po wolnem powielrzu... A pe- 
ni Rozalia pozostała we Lwowie, hy oplakiwać 
stratę małonka i pieniędzy, których kwoty nie 
chce aznaczyć, 

Skoro zasoby wyłudzone na R. B. wyczerpały 
się, a pracy sią Rokita jąć nie chciał, wyszu- 
kał sobie drugą niewiastę, Maryannę Krogul- 
ską z Pleśny, by go miał kto żywić. I płynęly 


diugie miesiące wyczokiwąnia ze strony Kro-, 
gulsikiej stanowczego słowa, Rokita zaś ludził. | 
io inne po | 
' deuse i Roman Fencki, znany oprnyszek tarnow- 


obecywał i kazał czekać, coram 
wody podając. Obawiając się jednak rostępowa- 
nia sądowego za oszustwo, przemienił pozory 
na rzeczywistość i oż nil się po raz drugi w Kro- 
guiska w r. 1917, Świeżo upieczony małżonek 
sowicie wynagmodził swe wyrzuty sumienia ko- 
rzystając z wdzicków niewiasty, lez w więk- 
szej jeszcze miense z jej kiesy. Po należytem. 
pr etrzebiemiu majztku Krogulskiej sprzykrzyi 
się Rokicie pobyt w tem nowen gnieździe. Pod 
pozorom zakupu mebli wyłudził znaczną sumę 
pienięclzy (iłości tychże znów p. Krogulska wsty- 
dzi się wyznać) i wlotnił się w niewiadomym 


OGŁOSZENI 


A| 


Lkłac iabelaryczny Mk 80. — Nadesłane Mk 13U. — Nekrolog 
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kierunku. pogrążając w głębokim a niewczes- 
nym żalu drugą Z r ędu oszukuną ma. żonkę. 
W, grudniu ub, r. wypłynął Rokita w Rzeszowie, 
smzic prowadził wolny romans z Anną Kułak 
z Raestowa, a majęc damą rutynę, wain} wetą. 
pnym kojem dziewiczą twiend'ę. uwodząc swę 
nową ofiarę i uprowadzając od rodzicow. Dla 
jekch celów, to pozostanie tajemnicę Rokity, w 
każdym razie nie w celach małżeńskich. W dniu 
11 lipca zosia} ostąiecznie przychwycony Roki- 
ta w Tarnowie, gdzie usi.ował zawiązać stosun- 
ki milosne (') z jedn: z tutejszych panien. Spry- 
tny oszust znalazł mieszkanie za kratkami, 
wzbudzając jednak swem postępawaniem zacie- 
kawienie płci pięknej... 

(U) NIESZCZEŚLIWY WYPADEK, W dniu 
12 bm. utonął podczas kąpięli w Dunajcu koło 
Taanową posterunkowy Rudnik Jan, dostając 
się do jednego z tak licznych lejów i wirów wo- 
dmych Dumajca. Świadkami wypadku byli czte- 

nej kolediuy, z których Wachowski i Gawłowicz 
pospięczyli z natychmiastową pomocą, Niabcz- 
pieczne wiry porwały jednak spieszących na po 


moe i ci zmuszeni byli walczyć z nieokielza. 
nym żywiołem o własne życie, pozostawiając 
towarzysza jako ofiarą diwy, Jest bo SZko” 


, da nieodżałowana, gdyż zmarły należał do naj- 
| gomiwszych tępicieli zła w Tarnowie i Zyskał 
zupełne zaufanie przełożonych. 

(U) ZNOWU KRADZIEŻ. Na szkodę Józefa 
Och wata nauczyciela ze Strnusiny: w Tarnowie, 
skradziono garderobę damską i biżuteryę, war- 
tości przeszło 200.090 mk. Sprawców zdołała po- 
licya tut. wyśłedzić. Są nimi Kaczmarczyk Ta- 
ski. 

(U) NIEUDALY FESTYN. W ubiegią niedgie- 
lẹ mial się odbyć wielki festyn mieszoazamakė na 
plantach pnay dworcu kolejowym. Jednak wiel- 
ki desexz był potężniejszy od wielkiego festynu 
i rozpędził licznie zebraną i rozochoconą. publi- 
czność do domów. Zamiast muzyki, przygrywa- 
ły grzmoty, a szalony wiatr dopełniał przyjerm- 
ności dnia, 


n 


Miministracya otwarta 


od godziny 9—1 w potu- 
dnie i od godziny 4—7 
wieczorem. 


Mk GL, — Komumkaąty po kronice 
må- 


trymonialne i korespondencye prywstne pa Mk 80 z? wyraz (tłusty druk podwojnie). — Ogłoszenia zamiejscowe o 50, drożej. — Ogłoszenia w dnie świąteczne o 25% drożej. 


gubrono dosumenta woj- 
skowe na nazwisko Jan 
Wójcik rocznik 1888, Kraków. 
które unieważnia się. 4315 


aja 


Fin 
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Zew papiery wojskowe 
na mazw sko Stan sław Bi- 
gaj. Libiąż Mały, które unie- 
wnżnia Bię. 4376 


“Zgubiono papiery wojskowe 
Ge na nazwisko Stefan Ro- 
mański, zam. w Pisarach, któ- 
re unieważnia Się. 4377 


y Doma kartę zwolnienia 

z wojska na nazwisko Na- 

tan Mames ur. 1893 r. w Ko- 

amyrzowiś, weżcie się. 
4385 


Gs OGAWaS 


ywo kartę zwoln tac 


pa nazwisko Kazimierz 
Bichde, Kraków. rocznik 1896, 
którą unieważnia się 


EJ 


4370 


Prawdziwe kauczukowe obcasy 
są niezrównane w uwwałości i utrzymaniu fasonu 
| - Aeon 

KCADY FABRYCZNE: 
DLA GALICYI ZACHÓDNIEJ DLA GALIGY! WSCHODNIE; 
Kraków. Lisrowszczyzna 8. Lwów, Żółkiewska 37. 
DLA POZNAŃSKIEGO i PUMURZA: 


8655 Poznań, Kanałowa 18, tel. 60-16 515 


BOŚNIA 


FABRYKA PAPIEF O/Gw 
STEFAN BILJKI * POZNAŃ 
| © ROEE Aa ZK ARE) 


PO RSSI Y "Ę 


WEZWANIE. 


Podpisani likw datorowie firmy Hurtowni 


P ole ca z Cnrześciiańskiej Spółki handlowej w Krakowie 


4350 


Swe 


Znakomite Papierosy 


lubiane dla wykwintnego smaku i aromatu f; 
ZAZEEEHOGOEFEENEZGHEZNZNONEE| 


KURSA MATURYCZNE 
„WIEDZA“ 


KRAKOW, UL. KARMELICKA L. 35, parter 
pod fachowem kierownictwem 


Prof. Bogusława B trymowicza 


przýimują wpisy na rok 1922/23 codzie nie od godziny 
10—1 przedpoł. i od godz. 3-6 popołudnin w niedziele 
i święta od godziny 10—12 przed ołudniem. 


66 
KURSA „WIEDZA 
obejmują 
l. Kurs maturyczny 1 i 2-letni wszystkich typów. 
IŁ Kurs miższy przygotowujący du wyższego zimnazyum. 
III Kurs sem'Naryalny 1 i 2-letni. 
IV. A alogiczne kursu pisemne. ` 
Na kursach zbiorowych uizielają lekeyi tylko najwybit- 
niejsze sty tachowo 
Początek nauki w poniedziałek 18-50 września b. r. 
Iniormacye i prospekti bezpiatn.e. 4373 


E 


Stowarzyszenie zsiejesirowane z ograniczoną 
HB |odpowiedzialnościa, wzywają wszystkich roszczą* 
© [szej sobie jakiekolwiek pretensye do powyż- 


kwidatorów w iokaln firmy przy ul. Jagielloń- 
skiej 9, w terminie nieprzekraczalnym 3-.ch mie- 
sięcy od daty niniejszego ogłoszenia, licząc z tym, 
że pa bezskutecznym upływie niniejszego ter- 
minu pretensye te uwzględnione zostać nie mogą. 


1: firmy, aby zgłosili na ręce podpisanych li- 


Likwidatorowie : 
Władysław Fałek. Leopold Turek. 
Kraków, dnia 18 lipca 1922. 


W. KUCHARSKI, SP. AKC. 


Fabryka drutu i wyrobów drucianych 
(przedtem J GORECKI, W. KUCHARSKI I SF. TOW. AKC ) 


Kraków-Podgórze, ul. Romanowicza 5, 
TELEcON Nr. 277. 


Samochody „FORD” | 


osobowe ze starierami, towarowe jedno- 
tonowe, wszelkie cześci zapasowe i gumy 


dostarcza ze składu. 4.61 


„ELISDK'' Ska akc. Handl.-Przem 


m 


O:dziut w «rakowie, Rvrex 26. 
Wyiączne zastępstwo na caią Polskę, 
ER | 
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„PROSPEKT 


WARSZAWSKIEJ SPÓŁKI AKCYJKEJ BUDOWY PAROWOZÓW 
W WARSZAWIE. 


Warszawska Spółka Akcyjna Budowy Parowozów została założona akiem no- 
taryalnym w dniu 20 maja 1920 r. zarejestrowana sądownie dnia 8 czerwca 1920 r. 
na mocy statutu zatwierdzonego 31 marca 1920 r. i 2» kwietnia 1921 r. 

Przedmiotem działań Spółki jest budowa i naprawa parowozów oraz prowa- 
dzenie zakładów mechanicznych z prawem działania zarowno w obrębie Państwa 
Polskiego jakoteż zagranicą. i É s 

Kapitał akcyjny wynosił pierwotnie 10 milionów marek (I emisya) bodzielo- 
nych na 20.000 sztuk akcyj po Mp. 500'— za sztukę. Na zasadzie uchwały Walnego 
Zgromadzenia Akcyonaryuszów z dnia 19 czerwca 1920 r. kapitał akcyjny Spółki 


powiększony został do Mp, 50,000.000'—. 


Na zasadzie Uchwały Walnego Zgromadzenia Akcyonaryuszów z dnia 15-go 
grudnia 1920 r. kapitał akcyjny Spółki 


powiekszony został do Mp. 150,000.08 0'—. 


Ii Il emisyę wpłacono do 25 marca 1921 pr.ed upływem Iroku sprawozdawczego — 
przyczem na kapitał zapasowy wpłacono Mp. 25,211.300 — IH emisyę zam : nięto 28 
lipca 1921. na którą wpłacono na kapitał akcyjny Mp. 100,000.000 — na kapitał zapa- 
sowy 102,000.000 —. Wpłaitę sum na III emisyę „wymienionych wykaże bilans roczny 
dopiero za ll rok operacyjny (N.N. akcyi: I emisyi od 1—20.0V0, II emisia od 20.001—- 
100.000, IM emisya od .00.001—300.000. Wszystkie akcya opiewają na okaziciela. 
Władzami Spółki są: 1) Walne Zgromadzenie Akcyonaryuszów, 2) Zarząd, 3) Komi: 
sya Rewizyjna. Zgromadzenie zwyczajne Akcyonaryuszów Zarząd zwołuje nie później 
niż w pażdzierniku każdego roku dla przejrzenia i zatwierdzenia sprawozdania i bi- 
langu za rok ubiegiy, budżetu wydatków i planu działań na rok następny, tudzież 
dła wyboru członków Zarządu i Komisyi Rewizyjnej. | 
Zgromadzenie Nadzwyczajne Zarząd zwołuje albo wedle własnego nznania elbo 
na żądanie Akcyonaryuszów reprezentnjących łącznie nie mniej niż 1/20 część kapi- 
talin zakładowego, lub też na żądanie Komisyi Rewizyjnej. d . 
Każdy Akcyonaryusz ma prawo osobiście lnb przez swego pałnomocnika brać 
ndział w Wainem Zgromadzeniu. Pełnomocnikiem może być tylko Akcyonaryusz : 
jedna osoba nie może mieć więcej jak dwa pełaomocnictwa. Stosownie do postano- 
wień $ 22 statutu Spółki każde 10 akcyj daje prawo do jednego głosu, jednak jeden 
akcyonaryusz nie może na mocy własnych akey; mieć więcej głosów nad tę ilość, 
do jakiej Yprawnia posiadanie 10-ej części kapitału zakiadowego. Axeyonaryus*ze po“ 
siadający mniej niż lu głosów miozą łączyć swe „skcye wydając ogólne pełnomoaui- 
two, w celu otrzymania prawa do jednego iub więcej głosów lecz w granicach wyżei 


A Spa wykonywania prawa głosowania: potrzebna obecność Akcyonaryuszów 


do powzięcia prawomocnych uchwał, zakres działania Walnego Zgromadzenia i t. d. 
określają szczegółowo $$ od 17 do 34 statutu. Sposób nabywania akcyj został okre- 
ślony przez § 11 statutu który brzmi: „Pierwszeństwo do nabywania akcyj nowych 
emisyj przysługuje p.zedewszystkiem właścicielom akcyj emiayj poprzednich. w ato- 
sunku do iłości posiadanych już akcyj, o ile Walne Zgromadzenie nie postanowi 
inaczej. 

Jeżeli właściciele posiadanych już akcyj poprzednich emisyj nie rozbiorą po- 
między siebie całkowicie akcyj nowej emisyi, to pozostałą część sprzedaje się w spo- 
sób uchwałony poprzednio przez Walne Zgromadzenie Akcyonaryuszów. 

Ws-ystkie obwieszczenia Spółki będą ogłaszane w gazecie nrzędowej t.j. w Wo- 
nitorze Połskiin, oraz w jednym z pism codziennych, wediug wyboru Walnego Zero- 
madzenia Akcyonaryuszów. Z czystego rocznego zysku jaki pozostaje po potrąceniu 
wszystkich wydałków i strat, potrąca się conajmniej 5% na kapitał zapasowy i kwotą 
określoną przez Walne Zgromadzenie na amortyzacyę ruchomego i nieruchomego ma 
jątku Spółki. Pozostała pozatem suma, po potrąceniu z niej nie wyżej niż 20% na 
dodatkowe wynagrodzenie dia Członków Zarządu i sumy uchwalonej przez Walne 
Zgromadzenie na rzecz pracowników, przeznacza się na dywidendę 

Walne Zgromadzenie Akcyonari uszów z dnia 8 października 1921 wybrało na 
członków Zarządu następujące osoby: Dr. Ernsst Adam. Dr. Hanryk Aschkenazy, Dr. Pa- 
wòl Hellper.n, Ing. Emil Meegie, Inż. Gustaw Petka, Dr. Marcia Szerski, Or. Zdzisław Słam- 
kiewicz, Dr. Maxsymiiłan Liptay, Or. Zygmunt Sechacki. 

W skład Komisyi Rewizyjnej wchodzą: Dr. Bronisław Wałukiswiez, Or, Kazimierz 
Piatowski, Dr. Emil Waydel, Or. Wiktor Oeuchawsk', Kszimierz Oszkowski. 

Zakłady Spółki znajdują się w Warszawie przy ul. Koiejowej i Karolkowej na 
terenach zakupionych w dzielnicy „Czyste*. Powierzchnia gruntów będących włas- 
nością Spółki, wynosi obecnie 46,670 m kw., a nacio wydzierżawiono od Miniaterstwa 
Kolei Żelaznych grunt o powierenl 3.770 m. kw. Użytkowa powierzchnia hal fabrycz- 
nych pomieszezonych pod jednym dachem wyuosi 19.250 m kw., magazyny i centrala 
parowo elektryczna 2.570 m kw., urządzenia sanitarne dla robotników 1450 m kw. 
zaś 1960 m. kw. administracya fabryk:. 

Kompletne urządzenie maszynowe nowych zakładów, zakupione w pierwszo- 
rzędnych fabrykach zogranicznych daje możność oparcia całej fabrykacyi na nowych 
metodach wyrobu mssowego. 

Umowa z Ministerstwem Kolei Żelaznych zawarta ponownie 21. II 1921 r. za- 
pewnia nam: na 9 lat naprawę starych i budowę nowych parowozów w ilościach 
gwarantnjących stałe pe ne zatrudnienie fabryki. Budowa nowych parowozów rozpo- 
cznie się już w roku 1922, zatem prawie o 2 lata wcześniej od ierminu oznaczo- 
nego w kontrakcie zawartym z Rządem. 

Pierwszy rok operacyjny trwał od 8 czerwca 1920 i został zamknięty w myć) 
statutu z dniem 30 czerwca 1921. Zatwierdzone przez Walne Zgromadzenie w dnin € 
października 1921 zamknięcie rachunków wykazuje wynik za pierwszy rok. 


30 czerwca 1921. 


Stan czynnny 
Gotówka 3 ó EB Z 5.6 DAE ; way 173.211:79 Kapitał akcyjny: . I Kae irak Wa R ŚW O 50.000.000,— 
Obce waluty z > o . o . . i 3 B . 38 96 Fundusz rezerwowy — z agia A z k = Ę MP; A 25.211.300— 
Rachnnki bieżące w bankach z ° . : . . é è 13.431.217:45 Dług hipoteczny . 4 a A 3 É 2 y M e w 40.000.0007— 
5yo pol. pożyczka państw. długotermtn. 5 R « . ; A 16,000.000 — Akcspty własne i La, SE ARG 1 4 TEAM, * 1.000. 
ok Ne PR W og 120.000 — Długi bankowe — kredyt otwarty rezcowe da u TE TEO |M 
Niera homości i i , 7 i Wierzyciele — według wykazu - x * é ý 20.400 $45-58 
c budynki i grunta zakup. > . + + 20.032.808 — Pozygoyóiprzechodme a. 2a. e laes o « 6 a ĘĄ A 10.862.384 — 
nowe budynki . . + . 159 522.43009 _ 180,045.238-00 Rezerwa na koszta druku akeyi. . . « « a a s» ‘œ 785.571-50 
rządzenia fabryczne 1 + 7 _4.601.56548 Kasa Chorych . . . r du ZE. 2.04.0860 
Wea rob. | zarzedłia s $ ig . . 97.122.368 28 Kasa przezorności . . 8 eż c 0 e lewi pl WoW SZ Dk BDT 4D 
y y ów w magazynash 4 87 673.960'81 Robocizna niewypłacona . . « g r 5 ; 5 > 22469" — 
Wartość. materyałów i gazy © e 130.301.804'57 Podatki ściągnięte od personelu ź - M KL Gam 878.641. — 
Weding inwentarzy razem i ; a 8 è . RA Depozyty obce p- n . i s 3 a 3 - a PI 
E a sm tet nget ami ea ar NY E TENE BEYA: Depozyt gwarancyjny |: |. s o e s 4 o o» 112000.000— 
Dłożnicy według wykazu sę a x AŚ 1.440 11405 Zysk za rok 1920/21 do rozdziału N"P«<""c aż: 25.014.172-98 
Po e przech e . . . . O . . . " 
Roboty wykonane na rok 1921/22 Afe a ` à m E 
Efekta depozytów obcych . , . «3 3 . E > . Wied I 
Depozyt gwarancyjny - . . 0 z 3 
= 
Rachunek strat i zysków Za rok administracyjny 1920/21 od 8. VI. 1920 do 30. VI. 1921 r- 
straty Zyski 
czny 3.783.61985 Dochód z domów . . . . , , 21.12104 
b ` + U . Ó e 5 „A 
flota Sp Ak- è . . = . 5.600.000— Fabrykacya s m i - A A $ ` r. Ą 100.420.729-54 
Ogólne koszty fabrykacy! i oce 2.800.485'95 Procenty od opłat na akepe w lag Mr © 2.381.904-90 
Ubezpieczenia . ż i . . . . 5.410.625 08 
Konserwacya ruchomości - +) 2% 1.824 .028:73 
Utrzymanie nieruchomości Ta —LgML y 87.0 260 
Procenty i prowizye bankowe + «+ œ E 25.010.190.91 
Podatki i opłaty i . ` 32.628'52 
Koszty «:iministracyine w EWA L$ AA Ó 25.404.924778 
Koszty handlowe . rT U. ° . i 6.399.833:17 
Zysk zu ros 1920/21 œ wał a: 44 + 25.914.172'98 


102.773.845 »7 
0 mr 


Brutta — Bilans w dniu 28 lutego 1922 r. 


Stan czynny 


Rk. Nieruchomości o» , i ` a 
Rk. Maszyp, ru'ho.ości i nren À wryszaych 


Rk. Magazynu . 


405. 184.310:29 
120.637,490 87 
-71.558.17275 


Rk. Kasy . 1.646.489-19 
Rk. Wału: obcych . 16,120.387'5u 
Rk. Weksli 4 . è 5.000.000 — 
Rk. Różaych . b 161.089.8708 
Rk. Żaliczek robotniczych 8.248.917'29 
Rk. Kaury. 61.200 000— 
Jik. Gwa z gey, € 5.401.000:— 
Pk, Zdżktw« 180.000 — 


127.063.50 
v»11.879.319 11 
2.717.010 50 
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Frezes Rady Gieldowej: (—) Karpinski. 


Stan bierny 


Rk. Kapitału Zakładowego . . «. « » i 3 2 3 50.000.000 — 
Rk. isapitalu Rezerwowego . r Aa. e a DĄ 27.802.717:30 
Rk. Kapitału Amortyzacyjnego . . s e s > o : 15.290.085'68 
Rk. liugow Ilypotecznych . 3 è ara . F 38.000.0u0:— 
Rk. Bansów . p A a . n . . s ' > 864.432.86 189 
Rk. Zuliczek Ministerstwa Kolei żelaznych W JE 5 BG 16.400.000 — 
Rk. Gwarancyjny Banków, . . i j «4 TE +  « 1200.000.000 — 
tk. Wpłat na IH emisyę : > 0 . Do Q H 0 98.129.500.— 
Rk. Nudwyżek emisyjnych . . . ' . . . 96.032.978— 
fk, Fabrykacyi 46-81 w e "ON 469.290.572:13 
Rk. wWsksir własnych . . . O . e . w 13: 599.750 — 
tk. Depozytów  .; $ m" a « . s 204.800 
Rk. Kasy Unorych 5 a A ą 5 z M ` 9.290.182'25 
Rk Kase Przezorności X e a . a . . 7 944.69270 
Rk Dywidendy 19-0/31 s « . s . . s . 1.634.530 - 
Rk sum vrzccnod".ch F A z ` š . > . 15.546.025:70 
Rk. Strat i zysków 1920/24 Š 4 a . $ 1.033.403 — 
3043.627 13:765 
dy Poongjze w Warszawie jetslannow.ex donuśsić dn obrotow giełdowych akcve 


Sokrotarz Giełdy: w. z. (—) Jan Klarner. 


Warszaw, dnia 293 rzerwca iM-- r. 
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